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W fejletonie Gaz. Nar. roz- 
poczęliśmy przed kilku dniami druk 
nowej powieści p. Zi Kowerskiej 
p.n. „KAPRYSY“ Nowi prenu- 
məratorowie otrzymują nadto na Żą- 
danie początek drukującej się powie- 
ści „Tak było". 

Prenumeratorowie miejscowi 


Gaz. Nar. mają nadto prawo | 


zupełnie bezpłatnego korzy- 
stania z wypożyczalni książek 
H. Altenberga (dawniej F. H. 
Richtera). 
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Ządania Rusinów. 

Lwów d. 28 pażdziernika, 
Organ posła Barwińskiego Prawda 
zapytuje: czego mogą i mają prawo 
domagać się od nowego gabinetu Ru- 
ani? — i tëk odpowiada: 

„Rusini należą do tych narodów 
Austryi, które w żaden sposób nie mo- 
g4 odkładać swoich potrzeb narodowo- 
kultnrnych i zadowalać się na razie do- 
tyohozasowy m stanem posiadania. Wzm>- 
enienie i rozwój Rusinów na podstawie 
naro eży”nistytko w interesie 
narodu ruskiego, ale bezwarunkowo i 
koniecznie wymaga tego interes pań- 
stwa austryackiego. Załatwienie spre- 
wy ruskiej w Galicyi i na Bukowinie, 
doniosłością swoją sięgającej poza gra- 
nice państwa auatryackiego, musi prze- 
to mieodzownie wejść w program no- 
wego gabinetu, jeżeli on trwałą chce 
sobie zdobyć pozycyę. 

Hr. Badeni jako namiestnik Galicyi 
od roku 1888 do 1895 miał dosyć spo- 
sobności poznać 1 ocenić doniosłość 
sprawy ruskiej dla państwa austrya- 
okiego, wglądnąć w potrzeby i doma 
gania się narodu ruskiego nietylko w 
Galicyi ale i na Bukowinie, Za namie- 
atnikowania hr. Badeniego, głównie 
dzięki jego zachodom, dostały się Ru 
ainom ważne nabytki, jakioh do tego 
czasu napróżno oczekiwali: założono 
trzy wzorowe szkoły ruskie (a czwar 
tą przyznano na rok następuy) przy 
utrakwistycznych seminaryach nauczy- 
cielskich, w których zupełnie utra- 
kwizm przeprowadzono (w żeńskich 
jeszcze nie we wszystkich klasaob); 
pomnożono liczbę giinnazyów ruskich, 
utworzono katedrę dziejów Rusi na u- 
nłwersytecie lwowskim, dano znaczne 
zasoby materyalne Towarzystwu nau- 
kowemu im. Szewczenki, niezbędne 
dla rozwojn szerszej pracy naukowej; 
zaprowadzono ogysty język narodowy 
i pisownię fonetyczną w ksgżkaob 
szkolnych, czem szerszą utsrowano dro- 
g4 pismu i językowi ruskiemu narodo- 
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Kaprysy. 


ZOFIĘ KOWERSKĄ. 


(Ciąg dalszy.] 


Rozdrażnienie jej wzrastało podnie 
rane plnskaniem padającego deszczu. 
Stanąwszy w oknie, patrzała na krople 
odbijające się od stojącej w kałużach 
wody. Przez wycięty widok na drogę 
ujrzała przejeżdżającą koło ogroda bry- 
czkę. Siedziała na niej zakapturzona po- 
stać, pod parasolem, moknącym na de- 
szczu i cieknącym na wszystkich dra- 
tach. Poznała Zdzisława, który wcale 
nie rycersko wyglądał w tem położeniu, 

Był to om rzeczywiście. Pomimo 
deszezn, jechał do Zarowia, by przyja- 
cielowi powtórzyć słowa zachęty, usły- 
szane od ojca Zoli, Wieczorem przywiózł 
Henryka, którego przed gankiem w Za: 


td. 


pu 


4, L piętro 
wieczorem 


We Lwowie — Wtorek dniu 29 Października 1895 


wemnu w nurzędowaniu; nadano Rusi- 
nom ważny głos w krajowych Radach 
szkolnych galicyjskiej i bukowińskiej 
(a zarazem ustanowiono na Bukowi- 
nie także osobnego inspektora dla szkół 
ruskich), 

Jednakowoż jeszcze wiele pozostaje 
do czynienia, aby w zupełności wyna- 
grodz:ć Rusinom to zaniedbanie i npo- 
sładzenie, jakiego przez długi czas do- 
k awali. Tersźuiejsza liczba ruskich 
szkół wzorowych i gimnazyów daleko 
jeszcze nie zaspakaja potrzeb narodu 
ruskiego na polu szkolnictwa ludowe- 
go i średniego, a senat uniwersytetu 
lwowskiego całkiem zatula uszy swoje 
wobec domagania się i potrzeb Rusi- 
nów na polu wyższych potrzeb nauko- 
wych, zasłaniając się nibyto brakiem 
odpowiednich docentów ruskich na ka- 
tedry wydz ałów filozoficznego, prawni: 
czego i medycznego. 


Ta musi rząd centralny przyjść kul- 
jturmnym potrzebom i żądaniom narodu 
ruskiego z pomocą, co się też poza 
granicami naszej monarchii ważnem 
echem odbije. Liczna frekwencya szkół 
średnich wymaga pomnożenia gimna- 
zyów, a otwarcie czwartago gimna- 
zyum ruskiego w Galicyi i otwarcie 
pierwszego gimnazyum raskiego w Czer- 
niowcach jest konieczne. Zaś na kate- 
dry uniwersyteckie znajdą się sposo- 
bni docenc: rus'y, — byle chleba, zę- 
by będą! 

Kiedy było potrzeba obsadzić wiele 
katedr polskich na uniwersytecie lwow- 
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jskim i krakowskim, sprowadzano nie- 


mało docentów i profesorów poznań- 
skich i warszawskich. Tą miarą należy 
mierzyć także Rusinów i nie poczyty- 
wać ich za naród zamknięty ciasnemi 
granicami Sanu, Zbrneza i Czeremoszu, 
ale za naród 20-milionowy, który po- 
siada wiele życia, siły i zdolności, 


dźwignąć nankę w języku ruskim do 
poziomu europejskiego. Tego mamy pra- 
wo i musimy się domagać od minister- 
stwa hr. Badeniego, jeżeli bowiem in- 
teres państwa austryackiego nakazuje 
szczodrze wspomagać Behmische Ge- 
sellschaft der Wissenschaften, to nia- 
mniej też wymaga idea państwa au- 
stryackiego, aby we Lwowie było ja- 
sne ognisko naukowe, centrum nauko- 
we dla ukraińsko ruskiego (całego) na- 
rodu. 

Skoro już hr. Badeni stanął na cze 
le nowego gabinetu i objął także mini 
sterstwo spraw wewnętrznych, to tem 
zaciągnął wielki dług wobec naszego 
elementu chleborobów, tej pewnej i wa- 
żnej podwaliny państwowej. Upadek 
stanu chleborobów w państwie, a oso 
bliwie w Głalieyi, uważanej do nieda- 
wna przez rząd centralny jako passives 
Land, doszedł już do ostateczności, a 
| ruch emigracyjny staje się najpewniej- 
| szym tego dowodem. Sternik nowego 
gabinetu powinien przeto chleborobom 
jnaszym przysporzyć zasobów do po- 
dźwignięcia z ruiny ekonomicznej, a 
odpowiedniemi reformami  ustawoda- 
wczemi ubezpieczyć rozwój jego i roz- 
kwit. Tem przysłuży się krajowi i pań- 
stwu i obu narodom, największy pań- 
stwa naszego kraj zamieszkującym. 

Nadto powinno być przeprowadzone 
i przez organa wykonawoze z całą śoi- 
słością wykonywane równouprawnienie 
Rusinów w Galicyi i na Bukowinie, bo 
tylko wtedy może rozpoczęte zgodne 
porozumienie pomiędzy oboma naro- 
dami w Galicy: — a także na Buko- 
winie — stać się faktem pewnym i do- 
konanym. 

Oto, czego mamy prawo i musi- 
my wymagać od nowego gabinetu ja- 
o Rusim, jako Bzezerzy zwolenni- 


który | 97 wzmocnienia państwa austryac- 


ma waźae posłannictwo kulturne na kiego*. 


Wschodzie Enropy, wcale nie obojętne 
dla interesów państwa anustryackiego. 

Utworzeniem xzajedcy dziejów Rusi 
i powołaniem na nią znamienitego hi- 
storyka ukraińskiego, złożył hr. Badeni 
dowód, że zrozumiał znaczenie żywiołu 
ruskiego dln monarchii austryackiej, 
zrozumiał, że w narodzie ukraińskim 
(tem roznmie Prawda ogół Rusinów; 
p. red. G. N.) jako całości szukać trze- 
ba sił dla jego rozwojn kulturnego, a 
nie zapatrywać się na tę sprawę z cis- 
snego noryzontu galicyjskiego. Zrozu- 
miał on znaczenie Rasinów bukowiń- 
skich dla państwowej idei austryackiej, 
popierając ich dążemia, i dlatego wy- 
magamy, aby tam także poparł kul- 
turne potrzeby Rusinów (utworzenie 
gimnazyum ruskiego, ruskiej katedry 
teologii pastoralnej i katechetyki, za- 
bezpieczenie równouprawnienia ducho- 
wień:twa ruskieg> z romańskiem w ka- 
pitule metropolitalnej). 

Dla poparcia kultarnych dążeń na- 
rodu ruskiego potrzeba nietylko pomno- 
żenia ruskich szkół i katedr uniwersy- 
teckich, ale też instytnoyi naukowej, 
któraby Rusinom jako narodowi 20- 
milionowemu zastępowała akademię ma- 
uk. Podwaliny takiej instytucyi jnś po- 
łożone, i hr. Badeni jako namiestnik 
Galicyi dobrze zrozumiał znaczenie to- 
warzystwa naukowego im, Szewczenki, 
przysporzywszy mu odpowiednie za880 
by materyalne na pierwsze potrzeby 
naukowe. Ale tego za mało, aby towa- 
rzystwo stało na pewnych nogach, aby 
mogło rozwinąć taką pracę naukową, 
dn jakiej uczeni ruscy w Galicyi i na 
Ukrainie mogą sił dostarczyć, aby 


bielsku wysadził, zaś podążył do 
swojej fabryki, 

Od tego dnia rozpoczęła się dla Hen- 
ryka epoka cichego szczęścia. Trzy tzwar- 
te swego czasu spędzał w Zabielsku i 
dość mu było patrzeć na Zulę, czytywać 
jej głośno, towarzyszyć jej na spacerach 
pieszych i konnych, by się czuć szczę- 
śliwym. 

Zachowanie się Zuli, które jemo wy- 
dawało się naturalnem, dla bezstronne- 
go oka musiałoby być dziwnem i nie- 
wytłómaczonem. Znosiła ona towarzy- 
stwo Henryka z rezygnacyą, zdawała się 
uznawać przymioty jego, ale można by- 
loby przypnścić, że to czyniła nie pra- 
wdziwa Zula, nie ta, któraby się dała 
odsznkać w głębi serca i charakteru, ale 
jakaś inna, samozwańcza, trzymająca 
tamtę w niewoli. 


sam 


Państwo Siemierscy przyjmowali te- 
raz Henryka najezulej, tem więcej, że 
w parę tygodmi po pierwszym nadszedł 
drugi list Edwarda, mówiący o proje- 
ktowanem małżeństwie z panną Wie- 
lińską, w tonie smutnym, lecz stano- 
wczym. 

„Staram się — pisał Edward — by 
serce zapomniało i przestało wyrządzać 
krzywdę dobrej słodkiej istocie, z którą 


Program ten żądań ogłosiła Prawda 
przed deklaracyą hr. Badeniego. Po- 
wiórzyła go dotychczas z ozasopiem 
ruskich tylko Bukowyna i to beg ko- 
mentarza, O ile go za dostateczny lub 
niedostateczny uważa. 


Galicya w cyfrach. 


Najnowsza publikacya centr. komisyi 
statystycznej, zawiera zestawienie wyni- 
ków administracyi państwowej i autono- 
micznej, wedle krajów korounych. Pu- 
blikacya ta jest bardzo pouczająca, a 
zestawione porównanie dokonane przez 
Czas wykazuje, jak bardzo w tyle zo- 
stajemy. 

Gdy w Czechach stosunek jednego 
lekarza do 10.000 ludności wynosi 2 87, 
ne Morawach 191, na Śiązku 1.71, spa- 
da ta cyfra w Galicyi na 121. Na 100 
kilometrow kwadratowych przypada w 
Czechach 1'50 apteki, prawie równa 
ilość na Morawach i Ślązku, w Galicji 
zaś znachodzi się jedna apteka na 300 
kilometrów kwadratowych (we Lwowie 
czekać trzeba latami na załatwienie 
Sprawy, a cóż dopiero na prowincyj). 
Ten san brak proporeyi uderza i w ilo- 
SCI weterynarzy, choć Galicya wobec 
znaczenia chowu bydła dla gospodarstwa 
krajowego, potrzebuje więcej weteryna- 
rzy niż inne prowincye. Na 1,000.000 
sztuk rogatego bydła liczą Czechy 143 
weteryuurzy, Ślązk i Morawy po 141, a 
Galicya tylko 49. | 

Bardzo rażącą jest też Śmierteiność 


Rok 


wychodzi w dwóch wydaniach: dia Lwowa o godzinie $ rano — dla prowinoyi o godzinie 7 wieczorem. 


HGŁOSZENIA I PRZEDPŁATE przyjmoją: wa Lwowie 


Amninistracga (łatety Narodowej w. Karola- 
Ludwika I. 3; w Paryżu: C. Adam Ciborowski) 
35 rue de Varenne Paris; wu Wiedniu: iluasen- 
stein © Vogler (Otto Mass) Walfischgasse 10 — 
tzndolf Mosse Seilerstadte 2, — A. Oppelik Ürü- 
norgasse 1%, — M, Dukes Wollzuile 6, — Schallok 
Wollzsiłe 11 i J. Danneberg, I. Wolizeile 19; 
w Hamburgu: A. Steiner; w Frankfarcie n. M. 
flaseenstein $ Vogler i G. L. Danube & Comp 
w Warszawie: Reichman & Frendler, 


CENA OGŁOSZEŃ: Ogłoszenia zwyczajne za jedno- 


szpaltowy wiersz drobnym drukiem lub jege 
miejsce 10 ct. Nadusłane za wiersz lub jego miat- 
ece 30 ct Głesy pabilozności za wiersz lub jęge 
miejsca 50 ct. Prywatna kerespsndeacya 3 ct. od 
wyrazu. Karty keruanerdancyjae dla drobnych 
oełocz 30 e 


Seed.alrtor: Br. ALEKSANDER VOGici. 


aa w 
Biura adminiatracyi: ul. Karola Ludwika 3 (sklep) 
otwarte od zoda 8 "amo do 7 wieczorem bez przerwy. 


w Gulicyi. Na 6'/, miliona ludności w 
kraju umarło w 1894 r. 205.000, podezas 
gdy Czechy z ludności 53/, miliona stra- 
ciły 164.000, a Morawy 29, miliona nie 
więcej jak 64.000, Brak sił żywotnych 
n noworodków i choroby epidemiczne: 
ospa, odra, tyfus, szkarlatyna i czer- 
wonka formalnie dziesiątknją ludność. 
Dzieci do jednego rokn życia umiera w 
Galicyi 18 pre. (z ogólnej liczby zmar- 
łych), w Czechach i na Morawach po 9 
pre. W związku z tem stoi brak pomocy 
lekarskiej przy porodach. Na 10.000 po. 
rodów przypada w Czechach, akuszerek 
276, na Morawach 312, na Siązku 206, 
w Galicyi zaś 50. Ospa pochłania w Cze- 
chach 1 proe, u nas 13/, pre., szkurla- 
tyna n nas 4 pre, tam 1 pre., tyfas u 
nas 4'/, pre, tam 0'61 pre., czerwonka 
u nas 7 pre, tam O'08 pre., kokłusz u 
nas 5 pre, tam 1*/, pre., dyfterya u nas 
5U, pre., tam 33/, pre. Na 100 mieszkań 
ców umiera w Galicyi 822 pre., tam 
2'81 pre. Gorzej niż w Galicyi ma się 
tylko Bukowina ze Śmiertelnością, mia- 
nowicie 3.55 pre. Zdawałoby się, że 
wobec tego daje się u nas nezuć potrze- 
ba lekarzy. Frekwencya wydziałn lekar- 
skiego w Krakowie zdaje się świadczyć 
o czem innem. W roku 1898 wynosił 
procent medyków 43 na 100 ałuchaczy, 
w 1892 roku 41 pre., w 1891 roku 38 
pre. Liczba zaś stadentów medycyny 
Polaków w Wiedniu — na innych uni- 
wersytetach austryackich jest udział Po- 
laków bardzo nieznaczny — w tej epoce 
prawie żadnej nie ulega zmianie. 

Nie lepiej dzieje się na polu szkol- 
nictwa i oświaty. Czechy mają szkół śre- 
dnich 56, z tego 18 szkół realnych; Ge- 
licya 29 gimnazyów, a 8 szkoły real- 
ne. Jedna szkoła średnia przypada w Ga- 
licyi na 206000 ludności. Jestto stosu- 
nek w całej Austryi najniekorzystniejszy, 
a mówią o protegowaniu Galicyi. W Cze- 
chach przypada jedna szkoła średnia na 
80.000 ludności, na Morawach na 64.000, 
na Ślązku na 68.000. Bukowina nawet 
ma jednę szkołę średnią na 166.000. lu- 
dności. Przy egzaminach dojrzałości prze- 
pada u nas 17 pre. studentów, w Cze- 
chach 5 pre. 

Największa różnica jest w Bzkołach 
zawodowych. Jedna i jedyna szkoła han- 
dlowa w kraju liczy 92 uczni z począt- 
kiem roku, z tej szczupłej liczby prze- 
staje do szkoły uczęszczać 28 w ciągn 
kursu. Czeskie szkoły handlowe wyższe 
kształcą rocznie 1.250 uczniów, niższe 
zaś 3.200. 

Pięć szkół państwowych przemysło- 
wych czeskich wychowało 1.210 uczniów, 
dwie galicyjskie 380. Szkół zawodowych 
mają Czechy 45 o 4.000 uczniach, Galicya 
25, doktórych uczęszcza 288 nczniów Szkoł 
rękodzielniczych mają Czechy 5 (uczniów 
600), Galicya ani jednej. Szkół przemy - 
słowych nzupełniających mają Czechy 
288, Galicya 30. W Czechach rozpoczęło 
w tych szkołach naukę 31 000 uczniów, 
skończyło 27.000. Nauki zaniechało więc 
w ciągu roku 13 pre. W Galieyi rozpo- 
częło nankę 4.500 chłopców, ukcnczyło 
ją 38.600. Procent młodzieży niekończą 
cej w szkole nauki przemysłowej wynosi 
więc blisko 25 pre. 

Szkół wyższych i niższych dla rolni- 
ctwa mają Czechy 48, Morawy 19, a Ga- 
licya, ten kraj roluiczy, tylko 14. Liczba 
młodzieży, która rocznie w Czechach 
pobiera nauką rolnictwa, wynosi 1.600, u 
nas 370. 

Szkół dla pracy kobiet jest w Cze- 
chach 48 o 2567 uczenicach, w Galicyvi 
8, do których uczęszezało 520 dziewcząt. 

SzLół wydziałowych jest w Czechach 


271, w Galicyi 9; szkół ludowych w Cze-, 
chach 4.80%, w Galicyi 8 700, 
w Galicyi szkół o jednej 


klasie było | 


dnie kupowano za cenę niżej 100 zł., 


z ezego 10.000 za 100 do 200 zł. 


Ogromny procent ceny pochłaniają 


3.011 w Czechach 1.500. Reszta szkół przy tak drobnych transakcyach należy- 


ludowych czeskich liczy więcej klas. W 
szkołach publicznych w Czechach zaję - 
tych było 21.500 nauczycieli, w Galicyi 
10.700 tak, że stosunek nauczycieli do 


uczniów wynosi 46 pre., podczas gdy u! 
nas na 60 uczniów przypada jeden na-, 
nczyciel. Na 10.000 mieszkańców w Cze. | 


chach przypada 9 szkół, w Galicyi zaś 
tylko 51/,. Na 100 dzieci, które 


Gulicyi 646 pre. 


Miarą działalności szkół jest czytel-, 
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nictwo. W tem także znacznie Galicyę, 
wyprzedzili Czesi. Tam wychodzi czaso- 
pism 512, u nas 145. Stowarzyszeń róż- 
nego rodzaju jest u nas 3.460, 
14.000. 

Stowarzyszeń ściśle zawodowych li- 
czą Chechy 370, my 89; straży ognio- i 
wych oni 3300, my 240; rolniczych oni; 
1000, my 800; nauczycielski*h oni 
208, my 23; muzycznych oni 177, my 
27; politycznych oni 261, my 15; strze- 
leckich oni 222, my 6; stenograficznych 
omi 6%, my 1; gimaastycznych oni 75%, 
my 66; nankowych oni 188, my 54 itd. 

W Galicyi liczy się 17,500,000 par- 
cel, w Czechach 9,500.000. Liczba po- 
siadaczy wynosi w Galicyi 1,630 000, w 
Czechach 803 000. W Czechach zmniej-| 


p 


weite 
ustawy powinny do szkoły uczęszczać, 
pobiera w Czechach nankę 985 pre, w. 


tam, 


tości skarbowe, stemple i koszta sporza- 
dzenia kontraktów kupna. 

Egzekucyjnie sprzedano gospodarstw 
włościańskich 750. 

Obdłnżenie ziemi wzrosło w kraju o 
27,000 600 zł, w Czechach, acz tam 
ziemia daleko wyższą posiada wartość, 
o 81000.000 zł. Z tych 2% milionów 
przybyło większej własności długów 15 
milionów, domom 6 milionów i tyleż ma- 
łej posiadłości. 

Sądy galicyjskie wykonały w r. 1893: 
45.147 intabulacyi prawa zastawu. Z te- 
go 17.500 odnosi się do kwot niżej 50 
zł., 8500 do kwot niżej 100 zł., a 15 000 
do kwot od 100—1000 zł., tak, że tylko 
3 N intabulacyi odnosi się do kwot nad 

0 zł. 

Z cyfr tych urzędowych wynika ja- 
sno, że Galicya pod bardzo wielu wzglę- 
dami traktowana jest po macoszemu, a 
pod względem dobrobytu i szkolnictwa 
szczególnie nie może się nawet równać 
z innemi prowincyami. 


Traktat francasko-madagaskarski. 


W tej sprawie nadszedł następujący 


szyła się liczba posiadaczy ziemi od r. telegram: 


1890 do 1894 o 30000, to zmaczy, że 
pozostałe gospodarstwa urosły. W Gali- 
cyi w tym samym czasie przybyło 200 
tysięcy nowych właścicieli gruntu. 

Wedle oszacowań katastralnych opu- 
blikowanych przez ministerstwo skarbu, 
przynosi hektar roli w Galicyi 2 zł. 55 
ct, w Czechach 8 zł 70 ct. A tylko je-| 
dna jedyna Dalmacya daje z hektara 
roli mniej niż Galicya. Łąka przynosi u; 
nes 2 zł. 11 et,, tam 7 zł. 69 ct., las u 
tw -63 et., tam 2 zł. 07 ct. Gospodar- 
stwo wodne u nss 96 ct., tam 4 zł. 30 et. 

Urzędy hipoteczne galicyjskie wyka- 
zały u nas z. r. 92225 zmian własno: 
ści ziemskiej, podczas gdy w Czechach 
o 78.000 objektów zmieniło właści- 
ciela. 


d. 26. bm.: 
ogłosiła proklamacyę, w której 


ouzi obejmują zupelny 


Berlin d. 28. pażdziernika. 
Słynny korespondent Berl. Tage- 
blattu Wolf telegrafuje z Madagaskaru 
Królowa madagaskarska 
przy- 
rzeka powszechną amnestyę. Traktat, 


jaki rząd francuski zawarł z Madaga- 


skarem, jest już znany dosłownie. Fran- 
rotektorat nad 

adagaskarem na wzór protektoratu 
nad Tunetanią. Obejmują kierownictwo 
spraw wojskowych, sądownictwa i wia- 
dzy wykonawczej. Francya pozostawi 
na Madagaskarze potrzebne do utrzy- 
mania protektoratu siły wojskowe. Woj- 
ska howańskie są rozbrojone i rozpu- 
szezone, Jen. Duchesne rozpoczął orga- 
nizacyę milicyi złożonej z krajowców 
pod komendą francuską. Wewnętrzna 


W stosunku do ogólnego obrotn wiądministracya kraju oddaną zostaje pod 


własności ziemskiej z całej Austryi naj- 
mniejszy procent sądowych  licytacyi 


przypada na Galicyę. Na 100 zmian w; 


osobie właściciela przypada u nas na; 
sądowe |licytacye o 088 pret., podczas 


kontrolę rezydenta francuskiego. 
Prezydent republiki francuskiej bę- 
dzie reprezentować Madagaskar we 
wszystkich sprawach zagranicznych, 
specyalnie zaś będzie prowadzió sto- 


gdy ten stosunek wynosi w Czechach |gnnki dyplomatyczne z reprezentanta- 
1:83 pre, na Morawach 4'14 pret, najmi państw obcych, i regulować etosun- 
Szlązku 379 pret.  Nainiekorzystniej |ki prawne żyjących na Madagaskarze 
przedstawia się Tyrol z 10:04 pret., EA Wszystkie koncesye, jakie 
lepiej Galicya z 0:88 pret. Wartość nie- | były minister prezydent howański na- 
rachomości, które w tym roku zmieniły | dał przed 1. bm., zostają unieważnione. 
w Galicyi właściciela, wynosi 61,000.000 Tylko Francuzi mogą nabywać posia- 
zł. Z tego przedmiot egzekucyjnej sprze-|głości grantowe na Madagaskarze. Za- 
daży stanowiły nieruchomości w cenie | razem nastąpi regulacya granie dotych- 
jednego tylko miliona, z czego połowa | czasowej kolonii francuskiej Diego Sua- 


przypada na realności miejskie. 
Sprzedaże w wielkiej własności zda- 
rzają się w kraju mieproporcyonalnie czę- 
sto. Podczas gdy żaden kraj nie wyka- 
zuje więcej niż 66 majątków sprzedanych 
z większej posiadłości, dosięga ich ilość 
w Galicyi cyfry 632. Sprzedaże realno- 
ści miejskich mie noszą w Gulicyi ża- 
dnego wybitniejszego piętna, natomiast 
znowu napotyka się wysokie cyfry w ta- 
mach kolumn, przedstawiająrych ruch w 
małej, chłopskiej posiadłości, W drodze 
kupna, darowizny, lub zamiany zmieniło 
tutaj 60.000 gospodarstw swoich właści- 
cieli, Z tego 35.800 sprzedawano, wzglę- 


irez na Madagaskarze ; 


Francya otrzy- 
muje na własność cały obszar od przy- 
lądka Amber (północnego cypla Mada- 
gaskaru) do 12. stopnia 45 minut po- 
ludniowej szerokosci. 

Niewola musi ustać. Królowa gobo- 
wiązuje się przystąpió do reform we- 
wnętrznych i bez zezwolenia Franoyi 
nie zaciągać żadnej pożyczki. Ministrem 
prezydentem na miejsca Rainilairivo- 
niego został mianowany Raimitsimba- 
zasy, minister spraw wewnętrznych. 

Do tych niezawodnie autentycznych 
wiadomości dodać należy doniesienie 
ministeryalnego Tempsa, że podczas gdy 


przyjdzie mi zapewne podzielić życie. |pisać, i to jeszeze w lecie, kiedy wszy- |od niej, tem go ona więcej za częstego |dnego z sąsiadów dostrzegł ciekawą i 


Celestyna jest tak piękna, jak kuzynka 
Zula, co już dostatecznie mówi o jej 
wdziękach, przytem nie ma jeszcze skoń- 
czonych lat ośmnastn. 

Czy wytłómarzy kto kiedy serce czło- 
wieka? Zula uczuła, przy czytaniu tego 
listu, srogie ukąszenie zazdrości, która 
raz zmieszawszy się z jej uczuciami, nie 
przestawała odzywać się fałszywym swym 
głosem. 

Postępowanie Zdzisława zmieniło się 
nagle od chwili przywrócenia Henryka 
do łaski rodziców Zuli. Pan Siemierski 
potrzebował zawsze rady Zdzisława i na 
wezwanie przybywał on zawsze, lecz ba 
wił krótko, wymawiał się od spacerów, 
przejażdżek, wycieczek i pozostawania na 
wieczorną gawędkę. 

— Podejrzywam, że musisz nad czemś 
pracować — rzekł mu raz Henryk. 

— Podejrzenie zmień od razu na pe- 
wność —- odparł Zdzisław — pracuję 
nad fabrykseyą rozmaitych wyrobów że- 
laznych. Właśnie w tych czasach wpro- 
wadziłem w ruch nową maszynę... 

— Nie o tej pracy cheę mówić, ty 
musisz coś pisać. 

— Ja, pisać? Heniu kochany, ty chy- 
ba z księżyca przybywasz| Ja miałbym 


stko, co żyje, śpiewa, rośnie, pachnie ? 
Nie prawie teraz nie czytam, atrament 
wysechł co do kropli w kałamarzu i ża- 
dne z moich piór pisać nie chee. Do 
rodziców co dwa tygodnie posyłam tele- 
gram: „Zdrów jestem.“ Te dwa wyrazy, 
nie więcej, i te piszę ołówkiem. 

— Ty zawsze żartujesz. 

— Ile razy mogę. 


— Jeżeli nie piszesz, eóż więc robisz 
w święta i niedziele i dlaczego do Za- 
bielska wpadasz jak po ogień? Dawniej 
tu przesiadywałeś, teraz zawsze się spie- 
8ZYy8Z. 

— Zawsze byłem fantastykiem. Je- 
żeli twojej pani potrzeba towarzysza i 
dwóch wioślarzy do jej łódki, kiedy, 
jek mówisz, ty sam nie możesz jej na- 
dać dość prędkiego biegu, to pomyśl o 
jakim innym pomoeniku. Ja wam służyć 
nie mogę. 

Zula w tem odsunięcin się Zdzisła- 
wa upatrywała obawę Serca, czującego 
się bezsilnena wobec jej nroku i piękno- 
ści. Dodało to bodźca tantastycznym ro- 
jeniom jej wyobraźni. Była zaciekawio- 
ną, poczuła w sobie ochotę do walki, 
pragnienie spróbowania mocy swych 
wdzięków. Im Zdzisław bardziej stronił 


towarzysza mieć pragnęła. Wezwanego 
na naradę w interesach przez pana Sie- 
mierskiego, zapytała raz wyraźnie o po- 
wód jego ciągłych ucieczek. 

— Nie chcę być natrętnym. Miałby 
się zpyszna tem, ktoby chciał wchodzić 
między mnie a moją narzeczoną! Sta- 
wiam się w położeniu Henryka. 


— (o za delikatność ! 


— Pani to mówi żartobliwie, czy 
ironieznie, a ja mówiłem na seryo, bez 
cienia szyderstwa, ani żółci. Nie chcę, 
jako trzeci, wchodzić między panią a 
Henryka, którego towarzystwo pani woli 
od mojego. Jest to zresztą bardzo słu- 
sznem i sprawiedliwem. Oa pod każdym 
względem daleko więcej wart odemnie. 
Mówię z najgłębszego przekonania, 

— Wierzę i widzę, że przekonanie 
jest silne. Pragnęłabym, by mi go pan 
ndzielił. Niech mi pan poda rękę, przej- 
dziemy się po ogrodzie, 

Siedzieli na werendzie wśród towa- 
rzystwa, złożonego z rodziców Zuli, Hen- 
ryka i dwóch sąsiadów przybyłych na 
winta. Zdzisław mimowoli obejrzał się 
wkoło. Zawahał się chwilę, nim rękę 
podał Zuli, tembardziej, że w oku je- 


złośliwą podejrzliwość. 

— Możeby pani raczyła rozmowę tę 
odłożyć na później? — rzekł nieśmiało, 
sprowadzając Znlę ze schodów werendy. 

— Nie ma pan ochoty poświęcić mi 
chwili ? 

— Niech mi pani daruje, ale... ale 
w naszym kraju, który nie jest Amery- 
ką, sni nawet Anglią, taki spacer sam 
na sam... O, niech się pani nie gniewa, 
nie obraża, ale chodzi mi tylko o tych 
panów... W oku tego łysego dostrzegłem 
błysk, który mi zapowiada, %e wyje- 
chawszy stąd, będzie mówił pierwszemu 
spotkanemn znajomemu rzeczy... niepra- 
wdopodobne. 

— Że ja jestem kokietką, która za- 
myśla o zdobyciu hołdów nowych, bo 
dawne już sięjej uprzykrzyły. Eh, niech 
sobie ludzie mówią, co chcą | 

— Nie dziwię się, że jest to pani 
obojętnem, ale ja na to pozwolić nie 
mogę. 

— O, proszę bardzo! Nie lubię być 
brana pod opiekę... nie znoszę, by się 
kto zajmował obroną mej repntacyi. 

(C. d. n.) 
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„a /FULINDPOTAE RR Ba SA W a AT. on p. dk „śe ER ||nin i wmawiając w niego, że jest jego przy-|w lesie jednak do jurząbków, a gdy ujrzał |znaczne oddalenie władz a poszczególniejjstnienia regularnego wojska  rosyjskieb” 
Bd cron Pana anet ZE 3 e- naj ię _ pub e a 4 61 p Zlej jacielem z dawnych lat, ofiarował się opro- |uciekającego chłopa, począł bieds za nim, |żandarmeryi, która jest bezwładną pa taką| Również i podczae przyszłorocznej korona 
diy wne kar a N SN i gennin A 1 oswietlenie tej 4, rzEni, |wadzić go po Lwowie. W towarzystwie więcej potknął się i upadł. Strzelba niesiona w rę- |odległość. Ustanowienie posieruuku choćby] obchodzone będą rozmaite uroczystości: p 
ikó ai ay A WE .. winy |przeprowadzonem zostanie za pomocą Ewa przyjaciela Onufrego rozpoczęłe się zwidza-|ku wypaliła i jeden śrut ugodził Chniela | jednego żandarma byłoby więcej jak pożą-| mianowicie dwusetna rocznica istnienia 
e (WR T jmb M R Kg. tła elektrycznego, do którego przyrządy |nie Lwowa a raczej jego szynkowni a skoń-|w łopatkę. danem; wszyscy o tem mówią, a była ta|rosyjskiej i armii kozaków kubuńskich, 4% 
tarza a 4 w >+ AE 2, v w wszystkie nadeszły właśnie do Tapa czyło się na tem, że przyjaciel Onufry SPR" Przesłuchiwany Kazio Ważny wikłał się | Sprawa i urzędownie poruszaną, a jeduak|l]ej [75 rocznica obwołania się Piotra wid 
tar a ciem, jedną modlitwą prze-| W końcu nadmienia się, że wpisy członków | iwazy Daszkiewicza, okradł go doszezętaieļ| w zeznaniach, zwieniał je eo chwilę, oczer- | dotąd bez skutku, kiego samodzierżeą rosyjskim, a wrest 
jęci. „pałace papie „miejscowych to-|i uczestników na sezon bieżący otwarte zo-|;j pozostawił na ul. Krakowskiej, gdzie go| niał sędziego śledczego twierdri 26 p. B. Zagadkowa Śmierć. Z Jasła piszą, | stuletnia rocznica ukazu: PARA L, dotycśi 
mny robotników miejscowoj (bryki modzyu rea a a galanteryjaym p- Jans Bro-fteż nad ranem znalazł polieyant apiącego. |podpłacił żandarma i wójta i wypurł się|że przed trzema dniami wydobyto tam zi cego następstwa tronu. , ý 
SD o ekółogininasyalnychod Masny m ć J 2 BROS Hnzarzy. Onegdaj o godz. 11. przed znajomości z Lejhą, żydem utrzymującym |nurtów Jasiołki zwłoki suplents gimnazyal- Rozstrzelanie kcbiety. W Serbi 
; : e CD; południom prowadził kapral chodnikiem ul ļ| potajemny szynk we KŁY w O o a Me aaa OA n a 2 al 
oraz znaczna ilość int:lgencyi wzięły udział i A ! A ; „| Potajemny szynk we wsi, który w oz-|nego Edmunda Mitkiewieza. Ciężka, nienle- |rząq obwodowy w Jagodinie zasądził W 
i , ; Towarzystwo historyczne we Lwo |Sykstuski-j oddział huzarów składający się| prawy wyłonił sie jako sły duch Kazi l horob dopodobnie pehneł WE e "Masłów: sni 
w uroczystym obchodzie bolesnej rocznicy, | wje odbyło wczoraj walue zgromadzenie |z 30 ludzi. Gdy żołnierz polieyj krot I a Ya è jako sły duch kazia |czalna choroba prawodopodobnie pchnęła go] éciauke Stane Mihaiłowicz na karę ómier 
czerpiąc vtauchę w lepszą dolę ze słów wy- Zagaił i mini ailai Bea M AA AH dł sł M ia p ee ee o A at Talie wa oai e Dao mecce o 
rzeczonych z ambony, nawołujących do za- tow. prof, Wojciechowski. Po przyjęcia pro- | z odnie a tenże go SI ai e? wa c Ej a | at AK c Sonata, Aa woj P ser sób skrytobójezy zabiła gleklerą, Krol e 
sowania wiary przodków i do ufności w|tekołu z poprzedniego walnego zgromadze- |nił o tem doniesienie do d rektyi policji EA „je Sad aj pem wa b: EC, Sia  etogowad dengjpugpky twierdził wyrok. Poniewaś Kata smien 
Boga. Śpiewy solowe i chóralne amatorskie nia, zwolniono — na wniosek prof. Lityń:|która w odpowiedniej aRÓe” Pus i i TE peł alledpia SASIADA OE wi rea d t js A Woppy oga din: rozal 
przyczyniły się do uroczystego nastroju, ja-| skiego — sekretarze tow., pref. Finkla od la, że chodniki i : 3 E adzi Sa owe urzędy pocztowe otwart» z0-||anie, tym razem więc po raz pierwszy I 
BE cii wierni Pai U: go retarze tow., pr prala, że chodniki u nas nie służą do mar- |rzyć gądownie. W sądzie stawał skutkiem |staną z dniem 1. listopada w Krowiey (pow.| strzel tanie kobi Serbii 
eni przejęci po odśpiewaniu|egytania sprawozdania tow. które to spra-|szu wojska. doniesienia żandarmeryi C.eszanów) 1 Szynwaldzi Tarnó strzelaną zostanie kobie v w Serbli. s 
w skupieniu ducha podniosłej pieśni „Boże | wozdanie w drukowanej broszurze na kilka Dorożkarz Nr. 132. Jakób Filip, w ai ą s "St h k e (pow. Tarnów): 8 Strejki lekarzy. W Brukseli w ostać 
Qjcze!*, mury świątyni opuścili. — Zebra-|dni przed zgromadzeniem zostało rozesłane | stanie nietrzeź . z" Przesłuchiwany w dalszym ciągu roz- tan cholery w kraju w dniu 27. ı 28. | nich tygodniach ma miejsce częściowe bof 
j j P & anie nietrzeźwym wyprawiał burdy na ul, Pny Suchock ł że był| października 1895 przedstawia się w sposób ; pacc? i 
na podczas nabożeństwa składka w kwocie | członkom. Sprawozdanie rozpoczyna się wy-| Karola Ludwika Upomniany przez  żołnie- BP CONE salą. Jou ni i P lę P rohocie lekarzy z następnjących powodów: 
24 zł. 26 ct. odesłaną została na budowę | rażeniem podzięki kuratoryi zakładu nar.|rza policyjnego zlazł z kozła i obił go, ZA A a W 4 ECU hat SWO Ro RAJ : ZI BIE Rólmaić Kasy chorych 1 stowarzyszelik 
szkoły polskiej w Białej, im. Ossolińskich, że w roku przeszłym pod-|co go iastesnih e A , „AF TT Ew iw ga AE. A E E = ae bił" K w liczbie 95, złączyły się w jedną p 
: ; : ; Ą d j y > rzaki MIC Widzieć nið Mogi. rzeczenie ar, a $ oby, a ©) "|ration des Mu i es“ obejmując 2.1 
ao KTaaGo Wc WE Ogień kominowy wybuchł onegdaj 0| Optałowieza i dr. Chomina, rzeczoznawców | zostaje w leczeniu osób 24. aid co z SSN oko” 
Stanisławów 26. października. |kuszy druku rocznie, w 700 Arah pei 12 Y A w kamienicy przy pla-|sadowych, opiewało, że uszkodzenie drobnym W Czerniowench morderca zarobnika {ło 50.000 osób. Stowartyszenie to posiadał? 
Obchód setnej rocznicy trzeciego rozbioru |własnym kosztem. viek tej daty cu Kapitulnym |. 2. „|śrutem skutkiem znacznego oddalenia, nie |Biłeja został już wyślndzony i aresztowany. |20 lekarzy, których zarobki wynosiły 700 
Polski rozpoczął się w Stanisławowie we| zmieniły się na Ispszo stosunki’ mäteryala e Omyłka. Do domu inspektora kolei|było połączone z niebezpiecz-ństwem życia |Jest nim włościanin Mikołaj Reudiuk, któ-|do 1400 franków. Z powodu, że do stowś* 
czwartek nabożeństwami błagalnemi w ko- | towarzystwa. Znaczna ulga w stałych? wy- państw. Karola Listowskiego przyniósł przed | dla uszkodzonego, drobny śrut bowiem za-jry przyznał się do zbrodai. Morderca wska- | rzyszenia przystąpiły różne związki, których 
legiacie łacińskiej i w synagodze, podczas |datkach dozwoliła wydziałowi podnieść ho- dwoma dniami jakiś posłaniec paczkę adre- |ledwie przebił naskórek. Zastrzeżenie $ 155 zał także żyda, który od niego kupił zra- |ozłonkowie należą do klas zamożniejszych 
których sklepy pozamykano a ruch bandlo- |norarya autorskie współpracowników Kwar- sownną do p. Listowskiego i zostawił ją u| ht. a) mogłoby mieć miejsce tylko ze wzglą |bowane rzeczy. Istotnie znaleziono u Żyda| mogących lepiej opłacać lekarzy, ci ostata 
wy prawie zupełnie ustał. W przepełnionej|żalnika historycznego. Niemniej gorące po- służącego. Ponieważ p. Karol Listowski dojdu na narzędzie i sposób jego użycia, który | nietylko odzież Biłeja, ale także odzież po |zaprotestowali i zażąddi wykluczenia tyć 
kolegjacie znaleźli się reprezentanci inetytu- | dziękowanie składa wydział sejmowi kraj. dnia dzisiejszego nie mógł się dowiedzieć | zwykle wywołuje ciężkie uszkodzenie ciała. |zamordowanym w Czerniowcach przed paru |związków z ogólnej fęderacyi. Protestująć 
oyj i Korporacyj miejskich, oraz wszystkich | który przyznał tow. w reku ubiegłym sub. |09 5780 paczka ta pochodzi, w przypuszcze- |Z powodu małej sprzeczności w orzeczeniu | miesiącami nieznajomym  wieśniaku. I tę|utworzyli syndykat, dœ którego weszli wazi 
warstw społeczeństwa. Nabożeństwo celebro- | wencyę 700 zł, jak i tym  spółpracowni- niu, że pozostawioną ona została u niego|obu rzeczoznawców, wniósł p. prokurator |odzież sprzedał był żydowi Rendiuk. Oka-|scy prawie lekarze Brukseli (430 na 450): 
wał ks. inf, Kerschka, a kazanie o wysokim kom, którzy prace awe ogłaszają w Kwar- tylko PIE omyłkę, złożył ją w dyrekcyi|na wezwanie trzeciego rzeczoznawcy, trybu- | zuje się przeto, iż obu ostatnich morderstw | Federacya odpowiedziała, że zgodzi się n 
nastroju patryotyczaym, które niejedną łzę | čalniku bezpłatnie. Obok dodatnich, należy policyi. nat jednak przychylił się do wywodu obro- on dokonał. Widocznie zbrodniarz prowa- | podniesienie wynagrodzenia, Lekarze jedne? 
z oka wycisnęło, wypowiedział wymownenmi| niestety zaraz zapisać ujemne wyniki osta- F.łszowanie książeczek wkładko- |"J i wniosek prokaratora odrzucił, poczem dził morderstwo jako przemysł. nie przystali na to z zasady, że nie wymś” 
słony ks, Majewski. Zachęcał on do wytrwa-| tniego rokn. Liczba członków -— 314 — |wych. Tocząca się od 23 bm. przed tatej- zarządził p. przewodoiczący przerwę do 4 Katastrofa. Z Lublany telegrafują :|gają bynajmniej zwiększenia wynagrodzeń 
łości i solidarności, a kcńsząc kazanie, we-| mie powiększyła się wcale: na 33, ktorzy |Szym trybunałem przysięgłych rozprawa j*0 południn. Wskutek zalania torów kolejowych między |od ludzi niezamożnych, a pragną jedyni | 
zwał do odśpiewania pieśni „Przed oczy|ubyli, przybyło tyluż nowych. Boleśniejszą | karna przeciw Dziubaniukowi i towarzyszom Pierwszy w tym sezonie koncert |stacyami Gutenfeld a Zobelsberg, zastano-|aby z ulg nie korzystali ludzie zamoście 
Twoje Panie“, którą wszyscy zebrani na ko- jeszcze jest strata wybitzych i zasłużonych | — Której treść podaliśmy na podstawie uktu| w Sokole, urządał p. Roll, kapelmistrz 30|wiono ruch na tej przestrzeni. Rzeka Lubla-| Dnia 6 lipca lekarze federacyi wymówie 
lanach dalej śpiewali. W czasie mszy św. członków, których przedwcześnie wyrwała | oskarzenia — potrwa do środy. Dziubaniuk ļ PP. przeznaczając dochód na rzecz funduszu |na wystąpiła z brzegów i zalała większą |swe usługi i tylko z humanitarnych wzglf 
śpiewali artyści teatru naszego i Towarz.|śmierć z wielką szkodą dla nauki polskiej |nie czuje się winnym, twierdząc, że ksią | peaeyjnego kapelmistrzów wojskowych. Pro- |część lubiańskich bagien. dów bezpłatnie leczyli dalej tych, który: 
mu». im. Moniuszki. Nabożeństwo zakończy-|z pośród żyjących. W tem miejscu poświęca |żeczki, na które za pośrednictwem siostry|gram złożony przeważnie z rzeczy nowych Panie warszawskie nie chcą pozostać | kurację rozpoczęli. <Federacya z wielki 
ło się odśpiewaniem  supplikacyj (Święty [sprawozdanie dłnżeze a gorące wspomnienie |Swej i przyjaciela podnosił pieniądze, eą| wykonany został w cołem tego słowa zna- |w tyle za silniejszą, lecz brzydszą połową jtrudeim znalazła paru lekarzy, którzy jedna 
Boże) i pieśni „Boże coś Polskę“. zmarłym członkom towarzystwa śp. Zdzisła-| prawdziwe, a podejrzenie polega tylko naj czeniu artystycznie, A licznie bardzo zgro-|rodu ludzkiego. W ostatnim numerze Miwy | nie mogli podołać pracy. Dotąd spór ni | 
Podczas nabożeństwa były sklepy poza- | wowi Hordyńskiemu, ks, Bustachemu Skro- | niedbałem prowadzeniu ksiąg kontowych ze |madzona publiczność nie szczędziła p. Rol-|jedna z nich rzuca projekt utworzenia spe- |Został rozstrzygnięty; zdaje się niewątpli | 
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mykane, a z wielu domów i gmachów pu-|chowskiemn i ks. Marcelemu Paliwodzie,|Sirony zarządu Narodnej Torhowli. Innego lowi zasłużonych oklasków, Ogólnie podobał cyalnego „kłubu dla kobiet“, na wzór tego | Wem, że zwycięstwo będzie po stronie leka” 
blicznych (4 wyjątkiem ratusza) powiewały | Sprawy towarzystwa postępowały utartym |zdania są jednak zajrzysiężeni rzeczoanawe |Się polonez Surzyńskiego „Krakusy" i nowy Į rodzaju instytucyj, istniejących już oddawna|rzy, dzięki ich rzadkiej jednomyślności, Kie“ 
żałobne chorągwie. | terem naprzód. Na zebraniach miesięcznych |sądowi, którzy po przeglądnięcia ksiąg, o- |zamaszysty mazur p. Rolla „Nad świtem“. | naturalnie w Ameryce. — Kobieta sa-|dy federacya zgodziłw sobie głównego leka* 
Bom rowy ian | BB (po rodza wabra  . |ikt E e pa ar Stoker anal słów I T siala aa ya TE a 
O reid Henryka ee a ra-|kładów i jeden odczyt, urządzony wspólnie | miast rzeczoznawcy pisma stanowcze wypo-|gądu wyżaz go krakowskiego, urządzili dnia {mówi autor czy antorka projektu — jeżeli || i pe ir A 5 0 

$ pt. „URary | przez tow. filologiczne i historyczne, na wiedzieli zdanie, iż książeczka znajdująca] 27, bm, swemu prezydentowi p. Zborowskie- |nie ma przy sobie bliskiej rodziny, skazaną j “°. > nie chciał odbywac s m 

„roku 1863“. które członkowie obu towarzystw otrzymalijsię w posiadanin Sądu jest falsyfikatem, | mu, który zamierza opuścić swoje urzędowe |jest na radzenie sobie swoją własną głową konsultacyj, a służący z nim wspólnie w je 
zaproszenie. W czwartą rocznicę Śmierci |Sporządzonym ręką Oskarzonego. Wszystkie | stanowisko i przejść w stan spoczynku — |i przemysłem, dla zaspokojenia awoieh po- dnym z teatrów brukselskich zagrozili, 49 
Ksawerego Liskiego d, 27. lutego odbyło|wysiłki obrony pareliżują Zeznania świad- | serdeczną owaoje, trzeb i skłonności towarzyskich. Takich ko-|Bi£ podadzą do dymisji, jeżeli porone 
KRONIKA Bię uroczyste posiedzenie towarzystwa. Re-|ków i niejasne tłumaczenie się oskarzonych, W sali posiedzeń sjdu zebrało się w) biet bez rodziny pojawia się liczba coraz| W federacji, W końcu musiał ustąpić ! 
3 dakcya Kwartalnika historycznego spoczy-|Sum oskarzony Dziubaniuk i siostra jego|ym dniu około 200 urzędników i wręczyli] większa, wobec koniecznej pracy na życie i|przeszedł do syndykatu lekarzy. Ciekawe 

Lwów dnia 28. października wała w iym roku w rękach dra Aleksan- Applowa, nie nmią wyjaśnić np. tej okoli-|, Zborowskiemu po odpowiedniem prze- ciężkich warunków bytu, utrudniających R ABE całe p i 

i dra Semkowicza. Rocznik IX. „obejmuje 51 czności, dlaczego dla zapłaty czterdziestu mówieniu wiceprezydenta Želeakiego wspa- |Źwiązki małżeńskie. Kobieta, choćby Bajcięż-| +a% Bktonmi œo strepku, gdy chodzi o po i 

Zapiski osobiste. Nsmiestnik Eusta- arkuszy druku, Rozpraw 1uniejszych i wię- kilku zł. sprzeniewierzonych przez Dziuba- Í niały adres pamiątkowy. Prezydent Zborow-|8%4 pracą nie zdoła sobie jeszcze u nas wyższenie zarobku lnb skrócenie godzin 38 
chy książę Sanguszko, przybył dziś do Lwo- | kstych 10, miscelaneów Źródłowych 15, re. |] niuka, dopuścili do wypędzenia go z dy-|ski w serdecznych słowach dziękował i z|zdobyć bardzo dobrych, niezależnych warun- jęcia, robotnicy zajęli wrogie stanowisk 
wa popołudniowym pociągiem kuryerskiem | CeN2JJ dzieł 174. Założona w r. 1892 przez|rekcyi Torhowli, skoro mieli zaoszezędzoną | pyżdym z obecnych urzędników życzliwiej ków materyalnych, taka więc osoba poje- względem lekarzy; nie chcą zrozumieć, że 
Na dworcu powitali księcia namiestnika -| dra Oswalda Balzera i pod jego kierowni.| kwotę przeszło 2000 zł, złożoną na ksią-| rozmawiał. dyncza, na siebie pracująca, nie może za- lekarze znajdnją się.ftu w walce Z kapita- 
wiceprezydent namiestnictwa p. Jan Lidl, |ctwem zostająca „biblioteka czasopism hi-|żeczki oszczędnościowe, jak również, dla W Zal kichi dnia 22 wiązywać rozległych towarzyskich znajomo- łem i walczą ich zwykłą bronią, są wigo 
oraz naczelnicy władz i urzędów, '|storycznych* wzbogaciła się znakomicie. Do|czego Applowa posyłając bratu przez dwa aleszczykach żegnano dnia č.j ci, gdyż to pociąga zawsze za sobą różne|jna stanowisku, z którem powinniby robot- 
We środę dnia 80. b. m. przedstawią wykazanych w roku poprzednim 89, odbie- lata oszezędności domowe, jak twierdz w b. m. w sposób bardzo serdeczny i ostenta- wydatki nadprogramowe i pewne kosztowne | nicy właśnie sympatyzować, jako zwykla 
się ks. namiestnikowi: reprezentanci władz |ranych w zamian za Kwartalnik pism na- |listach rekomendowanych, dopiero od ch wili cyjny starostę i radoę namiestuictwa p. Jul- zobowiązania, Po całodziennej pracy, nieraz |Preeż nich zajmowanem. Podobny zatarg — 
i urzędów, oraz instytucyj i korporacyj. |ukowych przybyło 53 nowych, tak, że obe- wydalenia brata z Torhowli, nie mając do|)*"" Prokoperyca, przeniesionego na nowej, ardzo żmudnej i przygnębiającej, konieczną |jak donosi Medycyna — ma miejsce w po- 
BB odatówienia osa e ò bodak AA enie tow. otrzymuje ich 142 we wszystkich|tego żadnych powodów, poczęła drobnemi stanowisko służbowe do Stanisławowa. W| jeg, rozrywka i urozmaicenie myśli czy oto-|łudniowej Jrlandyi, w prowinoji Cork, mię- 
przed południem w gmachu RAE językach europejskich. Sprawozdanie kasowe kwotami podejmowuć w rozmaitych miej- uczcie pożegnalnej wzięło udział 52 osób, czenia. Klub zatem dla kobiet pojedynczych dzy Kasami chorych i lekarzami. Ozterech 
Namiestnik ks. Sanguszko zrzyf E wykazuje: w dochodach zł. 3.490.48, w roz- scowościach i to rzekomo złożone dawniej poog r Ma PA byłby bardzo pożądanym, a w Warszawie odstępców od ogóln: sprawy ogół lekarzy 
wał w sobotę w Tarnowie w gmachu sta-| Chodach zł. 2.689'16, pozostaje w kasie zł.|na książeczki pieniądze. oe A. Fr Dai a miałby jnż racyę bytu wobec całych legio- | strejkujących wykluczył ze wszelkich sto- 

rostwa przedstawicieli władz rządowych i au- [| 85132. Jednym z ciekawszych szczegółów, jaki | 57 7PR'IE umiar sobie p. PR nów kobiet, nie obarczonych obowiązkami | sunków. 


à R 25 à Ą h F ; ; w mieście i okolicy, i że praca jego pray- dzi i; r i Berli „aj 
tonomicznych. Przedstawiali się kolejno : ks. W dyskusyi nad sprawozdaniem zabie- wyszedł w postępowania dowodowem jest] ", a , rodzinnemi. Do klubu dopuszczane być mająj Ulepszenie gazowe. Z Berlina piszą: 
i niosła wielki pożytek dla dobra ogólnego. tylko „osoby jak się należy“, z wyklucze-| Wielkiej doniosłości wynalazsk, dotyczący 


biskup Łobos z kapitułą krtedralną tarnow-|rali głos pp. Heck, w sprawie otrzymanych ten, Że dyrektor Nahirny po odbytej bez- i i n, 
ską, rosie Pik | ara dolenu sta- aaa sprawie Kwaflalnika; Ho-| skutecznej rewizy! u oskarzonej Applowej, Następcą p. Prokopczyca jest p. Studzińaki, | iem kobiet, obarczonych obowiązkami fami- oświetlenia gazoweg „ podnoszący siłę świe- 
rostwa, wyżsi ofcerowie tutejszej załogi, |szowski w sprawie popularnych wykładów | "aSkurzony przez jej męża przed jednym Pomnik Miekiewieza w Stanisła-|lijnemi, a więc przedewszystkiem stare pan-|tlną zwyczajnego g' 4, wydobywanego z ka- 


prezydent sądu obwodowego p. Doliński we-|bistoryi polskiej i zakładania filij na pro-j* sądów na Bukowinie o oszczerstwo, mimo] Wowiu przyjdzie nieba wem — jak donosi|ny, wdowy i t. p. Przy klubie byłaby na-|mienia węgielnego, o „1.500*/,, a jednak 
spół z radcami sądowymi, prokuratorya, n-|winoyi; oraz Wilczyński w sprawie biblio-|ż* me sk ńczyło się Śledztwo karne, został | Kuryer Stanisławowski — do skutku. Ze- |turalnie biblioteka, czytelnia, fortepian i t. p.|umożliwiający oszczędności 40*/,, zawdzię- 
rzędnicy dyrekcyi skarbowej, poczty, rada|teki Towarzystwa. Po kilku wyjaśnieniach skazany m na jeden miesiąc aresztu i do: | brany onegdaj na posiedzeniu komitet zajmu- środki rozrywki -— projektodawca jednak | czamy technikowi - specyaliście , Karolowi 
powiatowa i rada miejska pod kierownictwem |ze strony wydziału, udzielonych przez dra|Fi*ro w drodze rekursu uwolniono go odj] jący się tą sprawą, uchwalił w zasadzie, iż czy projektodawczyni wyklucza także zupeł- | Schmidtowi. Istota wynalazku zasadza się 
burmistrza. W imieniu miasta przemawiał | Finkla, uchwaliło zgromadzenie — na wnio- odbycia kary. pomnik ten ma być zrobiony z kamienia |nie „wszelką „przesadę w tualetach i natu-|na prowadzeniu gazu przez naczynie, Z80- 
burmistrz p. Rogoyski, dając wyraz niekła- | Sek referenta komisy! rewizyjnej, p. Bruch- Umyśinie czy przypadkowo? Przed kosztem co najwyżej 3000 złr, Komitet sA ralnie.., ndział żywiołu męskiego. Dwa patrzone kanalikami i napełnione płynem, 
manej radości z powodu nominacyi księcia | nalskiego — absolutoryum wydziałowi, wy- zwykływ trybunałem sądu karnego, odbyła rozporządzający obecnie na ten cel kwotą ostatnie warunki mogą w znacznym stopniu umieszczone pomiędzy gazometrem A kur- 
namiestnikiem Galieyi, a to tem bardziej |rażając mu zarazem uznanie za pożyteczną |Się wczora, rozprawa karna przeciw p. około 1500 złr., zawarł umowę ZME: Ta- zmniejszyć liczbę zwolenniezek klubu dlajkiem, gdzie gaz się oczyszcza, a nadto na- 
że ks. Sanguszko, jako obywatel honorowy |działalnouść w roku ubiegłym. Zygmuntowi Białobrzeskiemu właścicielowi | deuszem Błotnickim, który za powyższą ce- | kobiet, pawa innemi substancyami w takim stopniu, 
miasta naszego, rodem i tradycyą wiekową Z porządku dziennego nastąpiły wybory. |dóbr Brusno, żonatemu, cjcu 2 dzieci, li-| He obowiązuje się pomnik najdalej do 29 Fałszywe banknoty rosyjskie na że zyskuje siłę świetluą 0 15 razy większą, 
jest związany z Tarnowem, a Tarnów za-| Na wniosek p. prof. Górzyckiego prezesem |czącemu lat 29, rodem z Birczy, obwinio |listepada przyszłego roku ukończyć i u:|100 rubli, pojawiły się znowu w zuaeznejj aniżeli poprzednio. Rzecz się wyjaśni na 
Bzezyt, którzy Spotkał rodaka, nadzwyczaj| Tow. wybiano ponownie przez aklamacyę|nemu o ciężkie uszkodzenie wieśniaka Mi- stawió. s liczbie w obiegu. Rosyjskie ministerstwo przykładzie : lampa bez nowego przyrządu, 
wysoko ceni w przekonaniu, że książę i na- | prof. dra Wojciechowskiego, a na wniosek chała Chmiela, tudzież o zbrodnię oszustwa, Sprzedaż soli krajowej. Z Żółkiew-|skarbu określa w następujący sposób cechy świecąca siłą 1,3 świec, konsumująca 126 
dal interesa miasta naszego łaskawie po-|p. Wybranowskiego, również przez aklama- |popełnioną przez namawianie wieśniaka Ka-|skiego otrzymujemy następujące pismo z fałszywych banknotów  storublowych: |) litrów gazu na godzinę, zaopatrzona w przy- 
przeó zechce. W odpowiedzi swej zaznaczył |cyę, ponownie skarbnikiem p. Saturnina |Zia Ważnego do fałszywych zeznań w są |prośbą o zamieszczenie; Od paru miesięcy|wyraz „sto“ wydrukowany farbą niebieską rząd zyskuje siłę świetlną 18 świec, kon- 
namiestnik, że obejmując tak zaszczytny i | Kwiatkowskiego. Wiceprezesem wybrany zo- | dzie cieszanowskim, tudzież przeciw Kaziowi| przycichły na.zekania w sprawach admini- |w zwierzchniej prawej części strony pierw- sumują na godzinę tylko 100 litrów gazu. 
ciężki urząd, nie zapomni o mieście, które- |atał p. Władysław Łoziński, szłonkami wy-| Ważnemu, wieśniakowi, lezącemu lat 27,|stracyi solnej, dziś są zaowu na porządku|szej banknotu (nad cyfrą 100) postawiony Płomyk taki kosztuje na godzinę tyłko IUA 
go jest synem i słuszne sprawy miasta na|działu pp. Oawald Balzer, Bronisław Dem-|żonatemu bezdzietnemu, karanemu dwa razy | dziennym krzyczące nieprawidłowości, a że|jest nieprawidłowo: litera S. przecina wy- feniga, bez przyrządu 285 2 fenigi. Próby 
każdym kroku popierać będzie, prosząc ré- |biński, Ludwik Finkel, Roman Pilat, An-|za przekroczenia, oskarzonemu o oszustwo, | wszelkie skargi nic nie skutkują, podaję|raz: „kredytowy“ pomiędzy literami K. ifs nowym przyrządem wykazały Mezapizeg 
wnież o życzliwą ocenę jego działalności, |toni Prohaska; redaktorem Kwartalnika popełnione przez złożenie fałszywego Świa-|fakta do publicznej wiadomości, a może to|R., a nie pomiędzy R. i E, jak na bank-|Czoną wyższość lampy nowej nad lampami 
która będzie skierowaną dla dobra ojczyzny | prof. Aleksander Semkowicz, a w skład ko-| dectwa w sądzie cieBzanowskim w sprawie |złemu zaradzi. Potrzebując znaczną ilość soli| nocie prawdziwym ; 2) podpis zarządzającego dotąd używanemi. Przy lampach gazowych, 
i państwa całego. mitetu redakcyjnego powołało zgromadzenie | karnej p. Zygmunta Białob:zeskiego. do kilku folwarków, kupuję takową od p.] „Jn. Żukowskij* na banknocie fałszywym |stawianych na stole, naczynie owe ma for - 
Mianowania. Wyższy sąd krajowy we|pp. Władysława Abrahama, Jana Bołoz An- Rozprawę prowadzia radca Dzierzyński, | Shlenki w Kamionce, jako filii Rady po- |dochodzi prawie do litery „u“ w wyraziej mę zwykłego basenu lampy naftowej. . 
Lwowie nadał prowadzącym księgę grunto-|toniewicza, Ludwika Ówiklińskiego, Ale- |wotowali radcy Zubrzycka, Nitarski i Chy-| wiatowej. Pomijając już, że sól przychodzi | „rnbli*, wydrukowanym farbą niebieską, Mascagni przybędzie do Wiednia, gdzie 
wą: Władysławowi Małeckiemu w Żółkwi, |ksandra Czołowskiego, Ludwika Kubalę i |liński, oskarzał prokurator Kë ber, obronę|fatalnie opakowana po 50 topek w worku, f podczas gdy na banknocie rzeczywistym 8. listopada pod jego kjerownictwem odbę- 
Emilowi Wolańskiema w Bursztynie, Józe- | Fryderyka Paypóe. Wreszcie do komisyi re-|p. Białobrzeskiego prowadził dr, Krosiński.| dalej, że każda topka jest uadtłuczoną nie-| podpia ten kończy się naprzeciw litery „R“ dzie się wielki koncert orkiestrowy. 
fowi Smeleniowi w Samborze i kanceliście| wizyjnej wybrani zostali ponownie panowie | Rzecz wedle aktu oskarzenia tak* się miała :|raz nawet do połowy; najgorszem są braki|tegoź wyrazu „rubli“ i 3) prawdziwy bank lie palimy ? Od r. 1889. konsumcya 
dla prowadzenia ksiąg gruntowych Stani- | Schmidt Władysław, Wybranowski Leon-| Dnia 12. listopada 1894 p. Białobrzeski| po kilka topek w workn, a ostatniego wor-|noty 100 rublowe mają numeracyę nie tytoniu i cygar nieustannie wzrasta, w oig- 
sławowi Kucharskiemu w Żydaczowie po-|cyusz i Wilhelm Bruchnalski. obchodząc las swój w Bruśnie, w towarzy |ka z brakiem 6 topek był szczęśliwym na-|wyżej 200000, a w licabie znajdujących |SU bowiem tego czasu zwiększyła się z 776 
sady adjnnktów tabuli krajowej i miejskiej Zgromadzenie zakończył zajmujący wy-|stwie podleśniczego Jana Mitki, ujrzał pa-|bywcą niżej) podpisany. Iaterpelowany p.fsię na nich (u doła strony głównej) podp.| "a 86:9 miljonów. W pierwszem półroczu 
wa Lwowie, tudzież nadał kancelistom Mi-|kład prof. Abrahama p. t. „Henryk Kietlicz, |sące się bydło obce na swem pastw sku. f Sbłenka nie poczuwa się do obowiązku od-|kasyerów, nie ma pedpisu. „Titow*. bieżąc. roku przyniosła więcej o 1,246.548 
ohałowi Szczeciakowskiemu w Samborze, | biskup gnieźnieński.“ Wysłał więc „podleśniczego ulem zajęcia] szkodowania, raz dlatego, że nie zarabia Tymczasem banknoty fałszywe ukazują złr., aniżeli w ciągu tegoż czasu w roku 
Apolinaremu  Koczerskiemu i Pawłowi Czytelnia akademicka we Lwowie bydła, widząc jednak, że chłop pagący by-| na goli tyle, aby mógł stratę zwracać, a|sią również z numerami wyższemi ponad 1894. _ Dziennie kupują w Austryi oygar | 
Pniaczkowi we Lwowie, posady prowa-|otrzymału 24. bm. teiegram  następujęcej | dło ucieka, począł mu sam zabiegać drogę] powtóre, że worki przychodzą zaszyte, więcJ200 000 i z podpisem kusyera „Tutowa*.|i tytoniu przeciętnie za 240.000 zł. 
dzących księgę gruntową, A to pierwszemu|osnowy: „Z kochanymi braćmi dzieli żało |krzakami. Podczas tej gonitwy lasem, pa-| wina tkwi w eskpedycyi, W imieniu wielu] Niezależnie od tego należy zwracać uwagę Rebns pocztowy. Najdomyślajejgi chy- 
prsy sądzie obwodowym w Samborze, dru-|bę narodu polskiego cała młodzież węgier-| dło 3 strzały, s których ostatni ugodsił Tadeusa Romanowski. na rysunek strony odwrotnej banknotu (por-Jba mędrcy pocztowi są w Hiszpanii, Pano- 
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=: ci odgaduja nawet na listach... rebusy. 
tych dniach w skrzynce pocztowej w Ma- 
rycie znaleziono list, którego adres ułożony 
Syl w formie rebusu. Na stronie adresowej 
listu widniał rysunek, przedstawiający głów- 
ę kobiecą, otoczoną promieniami wschadzą- 
ego słońca (Aurora). Następnie szły rysun- 
i, wyobrażające : starożytny zamek na gó- 
tte (Montes y Bastillo), plau miasta, a na 
Bim na jednej z ulic cyfrę 20, wreszcie 
Wielkie drzewo granatowe, Pismo wręczo ae 
było według adresu, który w brzmieniu mo- 
Wy potocznej brzmi: Nen'rita Aurora 
Ontes y Castillo, Granada, Azacayas, 

Br. 20, 


OFIARY 


WP. Łnzarz Passakas z Witylówki 
la Bukowinie nadesłał 10 koron na dar 
honorowy dla ks. urcybisk. Issakowicza. 
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Emancypantki i małżeństwo 


Czy kobiety, zwane „emancypantka-! 


mi“ (słowo to już dziś banalne i niedo- 
rze rzecz malnjace) w ogólności, czy ko- 
biety posiadające stopnie uniwersyteckie 
w szczególności mają tyleż widoków zna- 
lezienia męża, co kobiety, które nie za- 
osztowały owoców wiedzy ? Kwestya, na 
po:ór ekscentryczna, żywo zajmuje ame- 
rykanki współczesne. Zauważyć należy, 


iż w r. 1870 w Stanach Ziednoczonych * 


Ameryki Północnej było 527 kobiet-leka- 
rek, 414 urzędniezek, 5735 zarabiających 
na życie muzyka, 4 stenografki i t. p. 

roku zaś 1630 też Stany Zjednoczone 
liczyły 4555 knbiet-lekurek, 4875 urzę: 
dniczek, 34513 zarabiających muzyką, 
21.135 stenogr: f-k, 180 „inżynierek* 1 
„geometrek“ (wybaczcie neologizmy!), 888 
dziennikarek, 11,000  malarek, Aumery- 
kanki tedy żwawo biorą się do pracy za- 
wodowej. 

Spisy kobiet, które otrzymały do r. 
1895 patepty z ukończenia kolegiów, Za- 
wisrają 1805 n»zwisk, Trzydzieści z tych 
kobiet poświęcć 'o się medycynie, 12 ad- 
wokaturze i dziennikarstwu, kilka zaś, 
jak panna Lucy Stone lub Franees Wil- 
lurd, wyrob:ły sobie poważne stanowiska 
w literaturze. 2 tej liczby wyszło za mąż 
280/, przed 25-ym rokiem życia, tymeza- 
sem ogółny prccent kobiet wychodzących 
za mąż w Ameryce w tym wieku sięga 
80%. Jeżeli zwrócimy uwagę na wiek 
nowo Zaślubionych, dojdziemy do wnio- 
sku, iż z kobiet ze stopniami uniwersy- 
teckiemi wychodzi za mąż 32'/, pomię- 
dzy 25-ym a 30-ym rokiem zycia, 437, 
pomiędzy 25—35 rokiem, 49°, pomiędzy 
35—40 rokiem Największa „aś liczba, 
bo aż 54o, wyszła za maż dopiero po 
40-ym roku Życa. Emancypautki wycho- 
dzą za mąż rzadziej i później. 

Kobiety amerykańskie kształcą się wy 
żej bądź w kolegiach mieszanych, dokąd 
uczęszczają i mężcezyźai, bądź w kole- 
giach ściśle kobiecych. Czy okohczność ta 
nie wpsywa na. statystykę małżeństw ? Po- 
wróćmy do cyfr ogólnych. Na ogólną liezbę 


1805 otrzymało stopnie naukowe 1134) 


(63/,) w kolegiach czysto kobiecych 1 671 

w uniwersytetach mieszanych. Oto znowu 

stosnnek małżeństw do liczby lat: 
Cyfra małżeństw 


Kobiety niżej 25 lat 36 1 29,6 
f a „ 497 40,1 

> » 35 „ 58,6 46,6 
4) a 569 51,8 


"Rzut oka na tabliczkę powyższa prze- 


kona nas, iż wykształcenie wspólne 0; 


wiele znaczniej sprzyja  małzeństwu, 
stosunek zaś prawdopodobieństwa przy 
dwóch systematach pobierania wykształ- 
cenia wyższego ma się jak 29%, do 

Czem wytłumaczyć sobie tę różnicę? 
Zdawałoby się, iż wykształcenie wspól- 
ne, zbliżające dwie płci, usposubia je 
przychylnie dla małżeństwa. Po zako- 
sztowaniu słodkich owoców przyjeżuł na 
ławie szkolnej, obie płci są skłonne do 
kosztowania sładszych jeszcze owoców 
małżeńskiego pożycia. Kobiety amerykań- 
skie tłumaczą to jednak inaczej. Kobie- 


TAK BYŁO. 


Powieść 
H. Sudermanna. 
CZI `“ PIERWSZA. 


(Ciag dalszy.) 


Dotknęła guzika registratury, który 
z cichym chrzęstem odskoczył i w na- 
stępnej chwili usłyszał rustaw drzący, 
skarżący się ton ludzkiego głosu, z bła- 
galung modlitwą wznoszący się ku niebu. 

— Czyż nie było to ludzkiem, co 
przewiniłem? — zdawał się pytać ten 
głos. — Czy nie był słodkim grzech, za 
który pokutuję? 

W tem przyszła mu na myśl jego 
dewiza. . 

— Nie nie żałować! — zabrzmiało 
groźnie z głębi jego duszy. 

Wyprostował się zuchwale. 

— Nie, on mie nie odpokutuje... On 
niczego nie żałuje... Tajemnice się skoń- 
czą.. Jerzy szczęśliwy.. Licya, wyżwo- 
lona z dawnej lękliwości, z nowo roz- 
budzoną miłością zwraca się ku mężowi... 
A co było, nie wróci nigdy... j 

— (zyś kontent ze mnie, Gustawie ? 
— zapytał w tej chwili szeptem smutny 
głos tuż koło jego ucha, a cała fala per- 
fum owiała go. 

Wstrząsł się. Nagła złość ścisnęła go 


za gardło. Musiał się wstrzymywać, aże- 


by jej, temu barankowi ofiarnemu, który 


Naos malore 


ty, przyzwyczajnjąe się od młodości do 


obchodzenia się bez mężczyzn, dochodzić 
maja łatwiej do przekop»nia, iż małżeń- 
stwo nie jest bynajmniej koniecznością 
życiowa, to też nie chcą zamieniać Spo- 
kojaego i harmonijnego żywota dziewi- 
czego ma ryzykowny stan małżeński. 
Stąd ich obawa, a może tylko oboję 
tność dla związków małżeńskich. 
Wiadomo, iż statystyka małżeństw 
zmienia się stosownie do natury krajów 
i prowincyj. W Stanach Zjednoczonych 
Ameryki północnej stany północne wy- 
kazują mniej małżeństw, niż stany po- 
łudniowe. Wpływ ten, dość niewytłuma- 
czony, klimatu czy warunków społe- 
cznych sprawia, iż emancypantki n. p. 
z Kahfornii wychodzą za mąż częściej, 
(niż sawantki ze stanu New-York. Naj- 
(ważniejszy jednak wpływ na liczbę mał- 
żeństw wywierają znjęcia, którym oddają 
się kobiety po ukońrzeniu studyów wyż- 
szych. Stwierdzono ba zasadzie danych 
statystycznych, nie ulegających zaprze- 
czeniu, iż kobiety, zajmujące się profe- 
surą lub kierownictwem szkół, rezygnują 
iz małżeństwa częściej, niż kobiety po- 
(|święcające się medycynie lub adwokatu- 
(rze, Uczucie macierzyństwa, drzemiące 
w każdej kobiecie aż do chwili zamąż: 
pójścia, skłaniając ją do małżeństwa in- 
stynktownie, znajduje pewnego rodzaju 
| zadośćuczynienie w pracy nad wycho- 
waniem dzieci. To też kobiety tej kate- 
goryi okazują się najbardziej wymaga- 
jacemi ma punkcie zalet przyszłych 
, małżonków. 
1 Charakterystycznym jest wielki wzglę- 
dnie brak rozwodów w małżeństwach, 
zawieranych z kobietami wyżej wykształ- 
jconemi. Widocznie sę one wybredniej- 
;8ze, a przez to samo rozważniejsze w 
j wyborze , rzadziej też uciekają się w 
ostateczności do rozwodu, który bądź co 
bądź jest fuktem nieprzyjemnym i kro- 
kiem gwałtownym. Niektóre emancy- 
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szają powieściopisarki amerykańskie, któ- 
re stosunki takie malują farbami idyli- 
cznemi. Ale pozory mylą często. Pra- 
wda, że kobiety dyplomowane, więcej 
z natury rzeczy zajęte pracą produkeyj- 
ną, mniej odczuwają niepokoje życia 
rodzinnego, mniej może zwracają uwagi 
|na drobne ukłócia życia i drobne sła- 
bostki mężów, które tak wielce uczuwać 


domu i często próżnującym. Wreszcie, 


nych, kobiety emancypantki wychodzą 
ze mąż w wieku późniejszym, są więc 
może pobłażliwsze. 

W rezultacie emancypantki Ameryki 


północnej wychodzą za maż rzadziej i sie pożytki, 
później. Tak twierdzi przynajmniej ar- , 
.|tykuł, zamieszczony w ostatnim numerze głogi działalność. 


miesięcznika Century. Antor artykułu 
zapewnia, iż statystyka europejska wy- 
prowadza wniosek anulogiczny. 


Sztuki piękne 


Rspertoar teatralny. Dziś we wtorek 


ł 1 „Biedna dziewczyna* krotochwila ze śpie-, 
uniw. miesz. uniw. kob.iwami w 6 odsłonach Lindaua 


Pierwszy występ panny Anteniny W;yśniew 
skiej. Jutro we środę „Audrea* komtdya w 
4 aktach W. Sardou, 

* Paderewski w tych dniach przyje- 
żdża do Warszawy. 

* Raptularz na rok 1896, rocznik 
ósmy, w układzie dra Lesława Borońskiego, 
wyszedł 2 druku nakładem i czcionkami 
drukarni Związkowej w Krakowie, 


Ostatnie wiadomości. 


Deputacya ruska, która ma się 
udać do Wiednia z zaźaleniem do ce- 
sarza na sposób przeprowadzenia 


ostatnich wyborów do sejmu, jakoteż 
z proś 


z beznadziejnym uśmiechem, nachylał 
się ku niemu, nie cisnąć w głowę gru- 
biaństwem, 

— Potrzebną ci pochwała, to zwróć 
się z tem do męża — odpowiedział dość 
szorstko. 

Potem wstał i pożegnał się... 


XVII. 

W kilka dni po pierwszej — w ta- 
jemnicy utrzymanej — bytności Gusta- 
wa na Uhlenfrlde, pani Stolt na Stolten- 
hofie zgromadziła u siebie małe poobie- 
dnie towarzystwo. 

Baronostwo Kletzingk zamówili się, a 
ponieważ przypadek zrządził, że obaj ki- 
rasyerzy po ukończeniu jesiennych ms- 
newrów na ośm dni przybyli do do- 
mu, doproszono jeszcze prędko kilka 
rodzin, z dorosłemi córkami i siostrze- 
nicami. 

W małym saloniku o zielonych tape- 
tach siedziały panie, a duża, przyboczna 
halla została do dyspozycyi panów od- 
dana. 

Pani Felicya Kletzingk, tym razem 
w skromnej, czarnej, jedwabnej sukni, 
nadającej jej niezwykłej powagi, siedziała 
po prawej stronie przy pani Erlendorfs, 
he ogromnej, zielonej pluszowej kanapie, 
od której zawsze zwykła uciekać jak od 
morowej zarazy i ze skupioną uwagą 
przysłuchiwała się narzekaniom pań na 
drożyznę, dzieci i służbę. Jasna jej kę- 
dzierzawa główka, zwykle modnie i wy- 
soko zafryzowana, dziś była gładko przy- 
czesana, a wysoki kołnierzyk okolony był 
skromnym złotym łańcuszkiem. 

Mówiono o smażeniu konfitur i in- 
nych sprawach gospodarskich. 


Id MADIG (4 


paniki twierdzą nawet stanowczo, iż nie; 
ma małż-ństw nieszczęśliwych w zwią- | 
zku z kobietami, posiadającemi patenty pj zostaną: Wojciech Dziednszycki nych. W bardzo kompetentnych kołach 
uniwersyteckie. To samo zdanie wygła- |; Stan. Madeyski. 


się dają kobietom wiecznie siedzącym iie odb 


"wykazywał jakie ono krajowi przynie- 


iK ; : 
i Krenna PEN rząd domaga się tego, aby Ża- 


bą, aby wybory do Rady pań- 


QAZETA NARODOWA z Wtorku dnia 29. Października 1895. Nr. 300 


stwa odbywały się bez presyi — ma szą wróżbą na przysnłość. (Burza okla- 


być według plann prowodyrów bardzo sków). 


liczną, chcą zebrać do 300 uczestni- 
ków różnych stanów. Wątpliwem atoli 
jest, czy wiece, które w różnych miej- 


Petersburg 28 października. 
Wedle Grażdanina prace komisyi 


scowosciach niebawem mają się odbyć, koronacyjnej skończą się do 21 maja, 
zgodzą się na ten projekt. Chłopi, jak zaczem zaraz po tym dniu zapewne 


zwykle, są za wysłaniem deputacji, in- 
teligencya atoli z prowincyi odradza 
tego kroku, jako nieprcwadzącego do 
celu. 


Z Budapesztu donoszą : 

Zrobiono z pewnem konsorcyum u- 
kład tej treści, że płaci ono ryczałtow 
kwotę milion trzykroć zł. a wszystkie 
pobory za bilety wstępu na przyszło- 


roczną wystawę należą wyłącznie do kolonii Wissmann wydał już prowizo- 


niego. 


Na węgiersko rumuńskiej granicy 
przyszło do starcia między węgierskimi 
żandarmami a chłopami rumuńskimi ; 


jeden chłop został zabity, a jedna ko- jazd tutaj aż do Bożego narodzenia, co 
jróżne domysły obudza. 


bieta raniona. 


Dzielni rodacy nasi na Ślązku pru-; 


skim odnieśli walne zwycięstwo, 
wyborach do rajchstagu w okręgu 


pszczyńsko-rybnickim wybrany został pondentowi tutejszego Imparcial: Rząd 
Radwański 12.000 głosów przeciw 5.000, nasz czynił i czynić będzie wszystko 


które hr. Huene (także katolik, znako- 
mity parlamentarzysta niemiecki) otrzy- 
mał. Wedle telegramów sobotnich miał 


Radwański zrazu około 5.500, Iluene międzynarodowe wkładają. Nadto zaś 


3.100 głosów. 


Koło polskie 
(Telegr. „Qaz. Nar.*) 
Wiedeń d. 28. października, 


moniarnej Koła polskiego pp. Abraha- 
mowicz, Chrzanowski, Piniński, Szczepa- 
nowskt i Weigel. Pp. Chrzanowski i 
Weigel ustąpią, a w ich miejsce wybra- 


TELEGRAMY. 


Opawa d. 28. października. 


Dziś w obecności arcyksięcia Krne-|podozas ostatnich krwawych zajść w 
yło się w Opawie uroczyste 0- Frzin-hian miało paść ofiarą 60 Ar- 
twarcie muzeum imienia Franciszka! meńczyków. Inne źródła prywatne do- 
jak widzimy z tablic wyżej zamieszczo- Józefa dla sztuki i przemysłu. Prezy- | noszą o 200 ofiarach. Usposobienie lu- 


dent kraju Lr. Coudenhove podniósł 
wielkie znaczenie muzeum dla Ślązka, 


a w końcu podziękował 
kuratorynm muzeum za jego pełną za- 


Jassy d. 28. października. 
Na bardzo licznem zebraniu Towa- 
rzystwa politycznego prezydent mini- 
strów Stnrdza rozwijał swój program 


(rządowy. Mówiąc o zewnętrznej poli- 


tyce Rumunii, oświadczył, że Rumunia 
jest świadoma swej misyi ceywilizacyj- 
nej na Wsohodzie W sprawie narodo- 
wej stanowisko rządu jest jasne i sta- 


dna agitatorska działalność nie mię- 
szala sią do wewnętrznych spraw mo- 
carstw sąsiednich, a zwłaszcza Austro- 
Węgier. 

Czyniony Rumunii zarzut szerzenia 
rumuńskiej propagandy  irredentysty- 
cznej nazwał Sturdza absurdem i pod- 
niósł z naciskiem, iż koniecznem jest 
utrzymanie przyjacielskich stosunków i 
bratniej zgody między Węgrami a Ru- 
munią, przyczem wskazał na piękny 
czyn, powzięty z własnej inicyatywy 
przez cesarza Fr. Józefa (ułaskawienie 
i wypuszczenie z więzienia wszystkich 
Rumunów, zasądzonych za zbrodnie 
stanu), który dla Rumanii jest najlep- 


Meta Podewils, teraźniejsza pani Er- 
lendorfs siedziała obok matki męża i z 


tęsknym uśmiechem, który groził co 
chwila przejściem w płacz, spoglądała 
ku stolikowi, około którego siedziały 


panny, z których towarzystwa została na 
wieki wykluezoną. Gospodyni domu sie- 
działa po lewej ręce Felieyi, wyprosto- 
wana jak gwardzista, a patrząc czule na 
swą młodą sąsiadkę, jednocześnie była 
na straży, czy który z młodych panów 
nie zamienia z piękną kobietą ukrytych 
spojrzeń. 

Ale nawet paui Stolt nie miała jej 
dziś nic do zarzucenia. Siedziała jakby 
oczarowana tematem rozmowy, od czasu 
rzucając nieśmiała pytania swym do- 
świadczonym sąsiadkom. 


Nikt nie zauważył nerwowego drze- 
nia jej rąk i warg, bledniejących co 
minutę, 


Odważyłw się na wiele... i dziś jeszcze 
miało się zdarzyć coś niezwykłego. 

Panie z Halewitzu nie otrzymały za- 
proszenia. 

Od dwóch lat każda gospodyni w o- 
kolicy wiedziała, że należy unikać ze- 
tknięcia się Felicyi z rodziną Sellenthi- 
nów... Dlatego to przy stoliku dziewcząt, 
gdzie zwykle Hela rej wodziła, ciszej 
dziś było jak zawsze. 

I pomiędzy młodymi panami pano- 
wało dziś niepewne, niemal przygnębia- 
jące usposobienie... Jakkolwiek wielbi- 
ciele pani Felicyi na wszelkie sposoby 
starali się zwrócić na siebie jej uwagę, 
dla żadrrego 2 nich nie miała jak da- 
wniej, ukradkowego spojrzenia, ani po- 
rozumiewającego uśmiechu. A ponieważ 
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Przy 


wypłacić Japonii część kontrybucyi 
Dotychczas należą do komisyi parla-' wojennej w sumie 8 milionów taelów 
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uroczystości korenacy jne się rozpoczną. 
Berlin d. 28 pażdziernika. 

Wedle relacyi wysłanego do posia- 
dłości niemieckich we wschodniej A- 
fryce i zmarłego tam niedawno geolo- 
ga Stafa, odkryto kwarc złotodajny; 
zwłaszcza jedną taką żyłę 
na kilka kilometrów długą. Gubernator 


ryczne rozporządzenie co do prawa 
eksploatacyi. 
Belgrad d. 28. października. 
Królowa Natalia odłożyła swój przy- 


Madryt d. 28. października. 
Minister spraw zagranicznych Sta- 
nów Zjednoczonych oświadozył kores- 


co należy dla spełnienia swoich obo- 
wiązków, jakie nań traktaty i prawo 


wedle naszych informacyj, powstańcy 
kubańscy zgoła nie są obecnie w tem 
położeniu, iżby z niemi jako z potęgą 
militarną traktować można. 
Londyn d. 28 października. 
W listopadzie mają tutaj Chiny 


(około 14 mil. guldenów). Suma ta 
pójdzie na spłatę zamówionych przez 
Japonię w Europie materyałów wojen- 


sądzą, że wiadomość o umowie między 
Rosyą a Chinami nie była tylko po- 
głoską na zwiady puszczoną, ale ma 
podstawę realną. W Anglii wzmaga się 
z tego powodu wzburzenie. 
Konstantynopol 28. października. 
Według przywatnych wiadomości, 


dności armeńskiej nader wzburzone; 
powszechnie obawiają się zaburzeń. — 
Reprezentanci mocarstw zwrócili uwa- 
gę Porty na to niebezpieczeństwo. Por- 
ta przyrzekła zarządzić środki ostro- 
żności. 

Konstantynopol 28. października. 

Generalny gubernator z Bitlis do- 
niósł telegraficznie, że onegdzj napadli 
Armeńczycy na meczety tureckie wła- 
śnie gdy były zapełnione. Nieuzbrojeni 
Tarcy bronili się łaskami i kamienia- 
mi. Policya i wojsko przywróciły po- 
rządek. Część Armeńczyków zabaryka- 
dowała się i w walce używaia broni. 
Z obu stron wielu zabitych i rannych. 

Nowy York 28 października. 

Z Hawanny dnia 26. bm. donoszą : 
W dolinie San Juan pod górami Sierra 
Guanignanico zaszła wielka utarczka, 
fatalna dla Hiszpanów. Oddział 3.000 
powstańców uderzył z zasadzki na 2.800 
Hiszpanów, którzy się zacięcie bronili, 
ale straciwszy 300 w zabitych i pole- 
głych cofnąć się musieli. 


Dział ekonomiczny. 


— Z Kałasza pisza; Tego roku ogro- 
mpy urodzaj na owoce, osobliwie jabłka, 
których więcej jak kartofli, Już się zjawili 


wiele zostało nie wymówionem, co wy- 
mugało koniecznego wyjaśnienia, Bo od 
sześciu tygodni, dla pięknej pani na 
Uhlenfelde, żaden z nich nie istniał na 
świecie. 

A młodzi ci ludzie, o których nie 
wiele powiedziećby się dało, tworzyli 
liczny zastęp gorących wielbicieli Felicyi. 
Licyi dzika, zuchwała gwardya — 
mawiali sami o sobie. 

Postawszy jakiś czas u drzwi, w na- 
dziei, że przyjaciółka ulituje się ich tę- 
sknocie, poznał Lothar Stoit z niechę- 
cią, że dziś nic zrobić się nie da, a ka- 
rząc młode dziewczę tą pogardą, zapro- 
sił wszystkich do ogrodu dla wypróbo- 
wania ojcowskich pistoletów. 

Stary Stolt również, który jako go- 
spodarz czasami z Żartobliwem słów- 
kiem odważył się wtargnąć do niebez- 
piecznego kątka, zaniechał oblężenia i 
przypomniał sobie, że prosił Jerzego o 
sąsiedzką radę. Kosztowny jego rumak 
bowiem, kapiony przed czteroma tygo- 
dniami, zaczął objawiać skłonność do 
ślepoty. Napił się prędko morelowego 
ponczu i pośpieszył do stajen, gdzie Je- 
rzy w towarzystwie kilku starszych pa- 
nów oczekiwał na niego. 

Halla więc opróżniła się zupełnie. 

W uroczystą ciszę, panująca w gro- 
nie starszych pań, uderzył nagle piorun. 

Służący wszedł do salonu i zameldo- 
wał głośno i wyraźnie: | 

— Pan Sellenthin pyta, czy wielmo- 
żna pani przyjąć go raczy? | 

Ustały nawet i szepty panienek. 

Oczy wszystkich zwróciły się na Fe- 
licy, która, jakby skamieniała z przera- 


żaden z nich nie miał odwagi wturgnąć | żenia patrzyła na gospodynię. 


gdzie były zebrane panie, 


oraz Płótna | 


do salonu, 


Pani Stolt straciła zupełnie przyto- 


z Pi TL Cane 


ajenci z Węgier i zakupują wszystkie jabłka 
na moszcz do Wogier, który potem jako 
wino zaprawione wróci do nas. Za 100 ki- 
logramów jabłek płacą po 1 zł. 20 i wy- 
żej, śliwki zaś z Nowiey bojki zabierali i 
wprowadzali jako wprost z Węgier, Czasy 
są bardzo śliczne, to też gospodarze tego 
roku mieli sposobność wszystko zebrać z po- 
la i uskutecznić zasiewy — być może, że i 
przyszły rok będzie urodzajny, 

Śniatynie powstała miejska Ka- 
sa oszczędRości. Prezesem Wydziału wy- 
brany proboszcz łac. ks. Jan Fischer, dvre- 
kcyę zaś stanowia pp: dr. Władysław Žu- 
rowski, dr. W. Ziemba i Maryan Łukasie- 
wiez. Od wkładek oszczędności opłaca Ka- 
sa 5 pre. 

— Targi na nierogaciznę w Kra- 
kowie Bie odbyły się, gdyż zakłady targo- 
we zostały zamknięte na dni 14 celem prze- 
prowadzenia ścisłej desinfekcyi. 

— Niewypłacalność. Wiedeński „Ore 
ditorenverein* ogłasza niewypłacalność Moj- 
żesza Poselsa, szmaciarza we Lwowie. 


Wiadomości giełdowe. 


Lwów, dnia 28, października 1895. 

Akoye za sztukę : Kolej ga! Karola Ludwika 
od 200 zł. m. k. 220*— do 223 —. Kolej Lwow.- 
Czern.-Jasska po 200 zł. w. a, 309 — do 313—, 
Banku hipotecznego po 200 zł. w. s. 440— do 
Banku kredyt. galic. po 200 zł. w. a. 
210:— do ——. Akcye garbarni Rzeszowskiaj po 
100 zł. 200:— do 203:—, 

Listy zastawne na 100 zł.: Banku hipot. ga 
40/, koronowe 96:75 do 9745. 5% z 100 
pen. 110:— do 11070. 41,0%, los, w 50 lat 

00:30 do 101-—. Banku krajowego 41/,0/ los, w 
51 lat. 100:30 do 101-—. Banku krajowego 40/, 
los. w 57 lat. 98'— do 98:70. Towarz, kredyt. gal. 
ziemak. 40/, (I. emisya) ©8720 do 98:90. 40/, los 
w 411/, lat. 98:20 do 9890. 40/, los. w 56-latach 
94.80 do $8:50. 41/40, ios. w 52 lat. —'— do 


Obligi za 100 zł.: Galio. funduszu propinacyi 
nego 40/, 97:30 do 28 —. Bukow. funduszu pro 
pinacyjnego 5%/, 102:— do ——. om. banku 
krajowego 50/, w. a. [I. em. 102— do 10270. 
Pożyczka krajowa 6*%/, w. a. 105.— do ——, 
41/47, 10020 do 100:90. 40/, z roku 1891 9740 
do £810. 40%, po 200 koron = 100 zł. w.a. z 


Losy: Losy miasta Krakowa 2675 do 2875 
Losy miasta Stanisławowa 42%— do —— 

Monety. Dukat cesarski 5'64 do 5 74. 
leondor 9-50 do 9:60 Półimperyał 9:70 d 
Rubel rosyjski srebrny !:28-— do 1*31—, Rubel 
rosyjski papierowy 1-29:50 do 1:30:50. 100 marek 
niecemikich 58:65 do 59:20 


Napo 


o —— 


Z rynków towarowych. 


Wiedeń dnia 28. październ. 

Ważniejsze zmiany cen w ubiegłym tygodniu 
na rynku tntejszym były następujące : 

najniższe najwyższe 

pszenica na jesień 6°75 6:87 
5 „ wiosuę 
| żyto na jesień 
Żyto ma wiosnę 


owies na jesień -06 
owies na wiosnę 6:31 
kukurudza na maj-czerwiec 1896 4'87 
rzepak na styczeń-luty 10:30 
rzepak na lipiec-sierpień 11:30 


Stan powietrza. Obie ubiegłe doby 
były pochmurne i deszczowe, w drugiej 
dobie padał deszcz prawie bez przerwy. 

Barometr szedł w górę. 

Stan barometru zredukowany do po- 
ziomu morza był dziś o 12tej godzinie 
w południe 7580 mm. 

Prognoza na dobę dnia 29. października 
Wiatr bę- 

średniej 


br. (od północy do północy): 
dzie zmienny z północy 
prędkości 3 m/sek. 

Srednia temperatura około BC, 
niebo będzie przeważnie zachmurzone a 
względna 
85 9%. 

Deszez. 


0 


wilgotność powietrza około 


Dziś dnia 29. października: Nar- 
cyza B. — Osyi Pr. 


Ruch pociągów 


zamieszczamy na ostatniej stronicy 


mność. Nie przyjąć go, kiedy remizy 
obcymi kabryoletami, a garderoba obcy- 
mi kapetuszami napełniona, nie ucho- 
dziło — toby było obrażającem. 

Uspokajająco śŚcisnęła rękę drzącej 
Felicyi — chciała wybiedz — chciała 
wytłómaczyć — lecz zanim zdołała coś 
przedsięwziąć, otworzyły się drzwi i ol- 
brzymia postać Gustawa pewnym, ela- 
stycznym krokiem poczęła zbliżać się 
ku niej. 

Wprawdzie opalona jego twarz zmie 
niła barwę, wprawdzie oko jego szyb- 
kiem, ukradkowem spojrzeniem objęło sa- 
lon, lecz nikt nie przeczuwał, jak po wie- 
lu walkach znalazł tu drogę i jaka gra 
tu się rozgrywała. 

— Jestem przecie i zostanę dzieckiem 
szczęścia — zawołał, całując dużą, czer- 
woną rękę oniemiałej gospodyni. Już się 
przygotowywałem na to, ażeby każdą z 
pań osobno prosić o przebaczenie, że 
tak długo zwlekałem z mojemi wizytami, 
a tymczasem przyjazny los zgotował mi 
miłą niespodziankę, gdyż widzę tu całe 
szanowne zebranie, które mi, spodziewam 
się, łaskawie przebaczy moją opieszałość, 

Powiedział to prędko i płynnie, jak 
eoś na pamięć wyuczonego. 

Pani Stolt, która swemi szerokiemi 
plecami zupełnie zakryła Felicyą, mru- 
knęła stłumione „witamy“ i trzęsła jego 
rękami, jak gdyby nie chciała wypuścić 
ich ze swoich. 

„ Ale nie to jej nie pomogło. Smiejąe 
Się, przeszedł mimo niej i nie wiele pa- 
trząc przed siebie — wszak to wszystko 
byli dobrzy przyjaciele i wierni sąsiedzi 
wyciągnął rękę naprzeciw najbliżej sie- 
dzącej mu osoby. 


czysto lniane, Chustki do nosa, Bielizna stołowa, 
Ręczniki, Chifiony i wszelką bieliznę, Pończochy i skarpetki 


roku 1893 9740 do 98 10. | 


LEJ 


Przyjechali do Lwowa. 
dnia 28. października. 

Hotel Zorda. Ks. H. Skrzyński, T. 
Stryjeński i dr. M. Straszewski z Krakowa, 
A. Hulimka z Mycowa, E. Torosiewicz 
Z Bredek, Wł. Górski z Roźwienicy, T. 
Neymanowski z Myślatycz, A.  Mierzeński 
z Polski, D. Pogłodowski z Snokowie, J, 
Gnoiński z Cieszanowa, dr. R. Kaden z Rab- 
ki. Z. Ładomirski s Markowiec, A Leim- 
dórfer z Wygody, J. König z Kołomyi, F. 
Br. Loewenstein z Wiednia, J. Schreier 
z Bremy, K. Schuel z Ustyanowy. 


N adesłane. 


(Za tę rubrykę redakcya nie odpowiada.) 


Sprawdzenie widoczne. 


Skoro się dozna cudownego skutku z 
użycia Cróme Simona przeciw opierzch- 
nieniu, pękaniu, odmrożeniom i czer- 
woności powłoki ciała, łatwo przycho- 
dzi przekonanie, że nie ma nad Cold- 
Cream skuteczniejszego Środka do zabez- 
pieczenia powłoki ciała. — Pudr ryżo- 

e +, wyl Mydło Simona 
uzupełniają pomyślny 
skutek. — Wymagać 
Simon ul. 


w aptekach pp. Mikolascha, 
Wewiórskiego,  Ruckera, 
w składach perfum i u 
fryzyerów. 


K 


Specyalista w chorobach żołądka, kiszek i wątroby 


Dr. Ergnimx Kozierowski 


po odbyciu specyalnych studyów w klinikach 

wiedeńskich, berlińskich, tudzież poliklinice prof. 

Martinsa w Roztoku, zamieszkał przy ul. Koper- 
nika l. 3. I. p. i ordynuje od godziny 


9—10 rano i od 3—5 popoł. 


Zygmunt Pszorn 
konces, budowniczy 
otworzyt kancelaryę 
we Lwowie 
przy ulicy Brajerowskiej 10, 


Lekarz chorób dziecięcych ś 
„dr. Stanisław Momidłowski 


b. asystent kliniki chorób dzieci w Uniwersytecie 
Jagiellońskim, zamieszkał przy ul. Czarnieekie= 
go 1. 2 i ordynuje od godz. 3—4 popoł. 


Do dzisiejszego Nr. dołączamy dla 
Sżan. prenumeratorów 25 ur. Szczutka. 


Dla naszych gospodyń przybył no- 
wy a bardzo praktyczny wynalazek. Jest- 
to kuchenka naftowa, patentowanego sy- 
stamu „Primus“, dająca za pomocą dow- 
cipnego urządzenia niezmiernie silny 
płomień bez wszelkiego dymu i swędu, 
a przy wielkiej oszczędności nafty. 

Śłabą strona jest cena dość wysoka, 
(około dziewięciu guldenów), którą jednak 
w krótkim czasie zaoszczędza Się na 
nafcie. 

Powyższe kuchenki sprowadził z Sztok- 
holmu kupiec tutejszy pan A. Halski, 


Poszukuje się do nabycia majątku 
przeważnie lasowego, z domem mie- 
szkalnym, wygodnym i obszernym z 
kapitałem wkładowym od 650.000 do 
150.000 złr., położonego we wschodniej 
Galicyi. Zgłoszenia z dokładnym opi- 
sem przyjmuje z grzeczności kancela- 
rya adwokacka dr. Wincentego Bała- 
bana i dr. Aleksandra Vogla, we Lwo- 
wie, ul. Kopernika l. 7 I. piątro. Po- 
średnictwo wykluczone. 


m A 


Nastało długie, wymowne milezenie. 
Ręka jego zawisła w powietrzu. 

Wtedy jąkając się, wymówił jej imię. 

Felicya, która pobladła śmiertelnie, 
podniosła zwolna wielkie, ciemne oczy 
i posłała nieuważnej gospodyni spojrze- 
nie pełne wyrzutu, — jakby chciała ją za 
wszystko zrobić odpowiedzialną — i drzą - 
ce palce złożyła w wyciągniętą rękę. 

Wszyscy odetchnęl:. 

Gustaw nachylił się, aby lekki, wdzię- 
czny pocałunek złożyć na przebaczającej 
mu rączce, poczem prędko odwrócił się 
od niej do pani Erlensdorf, którą powi- 
tał z udaną, tem głośniejszą serde- 
cznością. 

W taki sposób nie potrzebował wi- 
dzieć, że Felicya, bliska omdlenia, cicho 
została uprowadzoną z salonu przez pa- 
nią Stolt. 

Panie, zadowolone, iż z niemiłej sytu- 
acyi tak gładko wyzwolone zostały, ze 
swej strony również udały, jakoby ni- 
czego nie zauważyły, a Gustaw nie mógł 
wyjść z podziwienia, że mała Meta Po- 
dewils — o, nosił ją przecież na ręku! 
— w tym czasie zamieniła się na po- 
ważną mężatkę, 

Delikatna osóbka, która w swej je- 
dwabnej sukience z taką powagą sie- 
działa pomiędzy starsżemi paniami, u- 
śmiechała się nieśmiało i pochlebnie. 
Wszak razem z temi wszystkiemi mło- 
demi dziewczętami, zgromadzonemi tam 
przy stole, truchlała o wygnańca, ba, jak 
sobie opowiadano, ona była autorką cho- 
ralnego wiersza, który napisała po jego 
ucieczce z kraju. Wprawdzie po pozna- 
niu się z Hansem poszło to wszystko w 
zapomnienie, lecz teraz znowu przypo- 
mniało się obecnym. (C. d. n.) 


poleca najtaniej 


Mikołaj Ludwig 
(Ballabana następca) 
Lwów, plac Maryacki 1. 8, 


| 
| 
„| 


GAZETA NARODOWA 


Najmniejsza 


książeczka do nabożeństwa 


wyszła świeżo nakładem 


KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 


Dra WEAD. KIŁKOWSKIEGU 


w Krakowie 


pod tytrłem: Książeczka miniaturo- 
wa, czyli Krótki zbiorek modlitw 
ułożył S. B. 

Wielkość książeczki wynosi 7/5 centim. 
drukowana na najpiękniejszym  welinie, 
drobnemi ale bardzo wyrażnemi bo zupeł- 
nie nowemi czcionkami, z ubwódką rożo- 
wą na każdej stronicy, opr. bardzo elegan- 
eko w miękką skórę, brzegi złote a pod 
niemi pasowe. 

Cena egzemplarza: 3, 4 I 5 koron, sto- 
sownie do skromniejszej "lub hardziej ozdo- 
hnej oprawy. Na porto doł.czyć 15 et. 


Prawdziwy tylko wtedy, jesli trójkątna butelka jest zamknięta kartką za- 
drukowaną jak poniżej w kolorach czerwonym i czarnym, na żółtym papierze. 


Dotad nieprzewyższony. 


W. MAAGERA 


czyszczony 


prawdziwy, 


(TRAN Z WĄTROBY 


307 przez 
Wilhelma Maagera, w Wiedniu. 


Przez pierwsze znakomitości medyczne zbadany 
i z powodu wielkiej strawności przedewszystkiem 
dzieciem zalecany we wszystkich tych wypadkach, 
f w których wskazanem jest ogólne wzmocnienie ca- 
jg łego organizmu, a zwłaszcza w chorobach piersi 
M i pluc, dla poprawienia soków, o0czyszczenia 
krwi itp. — Flaszka po 1 zlr. w moim składzie 
fabrycznym: Wien, III. 3., Heumarkt Nr. 3, tu- 
dzież do nabycia we wszystkich aptekach i han- 
dlach kerzennych monarchii anstro-wegierskiej. 

We Lwowie: u pp. P, Mikolasza, Z. Ruckera, J. 
Beisera, aptekarzy; k. Bałłabana, Al. Hiibnera, kup- 
ców. — Główny skład dla Austryi 

W. Maager, IL[.3., Heumarkt 3. 

Naśladownietwo będzie sąduwnie ścigane. 


Janen 
xf de Fusta À 
PUBS Po ETENA 
sdrefaia priacal B 
Sotrrzmarta m1 erria A 


POZ 
angaż, a23t WB 


DROBNE OGŁOSZENIA 


po 1 ct. od wyrazu, 


IECE ŻELAZNE, przystawki i garni-| 

tury du pieców, kubły na węsle, pole- 
ca w wielkim wyburze Piotr Chrz: astowsk 
handel żelazny we Lwowie, plae Kapitul- 
ny I (naprzeciw katedry). 966 


Pratocai iręr 4 


"Perschlossórofec 


ANINA Prokscha najlepsze i najtań- 
sze, w zamianie lub za gotówkę , pole- 
Ch karol Marecki, Lwow, Bato:ezo 20. 


Szanowne Panie z prowincji! Spró 
bujcie raz i zamówcie z iabryki Fogi eta- 
wne najlepsze damskie gorsety Z dobregu 
drelichu lub ażurowego materyału z poda- 
niem miary, po złr. 3, 4, 5, 6 — a gwa- 
rantuję Panie zadowolić. Prosimy rownież 
o pesłanie starej sznzrowki pocztą do na- 
pro", która się zupełnie odnowi. Maga- 
sia Gorset de Paris, plae Halicki 1 18, 
Lwów, gmach Banku hipotecznego. 


Owczą wełnę 


wyrób krajowy (čzystą bez bawełny) naj 
lepszą do watowania, poiecu Magazyn F. 
Knauer i Syn, Lwow, plac Kapituiny. 


Czas sadzić. 


Tulian Dąbrowski 
we Lwowie, nlica Halicka I. 17 
poleca własne wyroby ze złota urzędownie ce- 
chowane, tak nowe Jakoteż „Ocasioa”. 
Zegarki kieszonkowe złote, srebrne, stalowe, 
niklowe oraz pendułowe frane., jakoteż budziki. 


Poziamki miesię«zne , ogromne, tuzin G b 
15 ct. Truskawki polskie, już rzadkościa MI A. A rA Y N E U T E: E 
teraz będące , bardzo duże, Sok a . u r 5 m 
kie, najsmaczniejsze, tuziu 24 ct. Ogród ; 

Łapszyn, Brzeżany. 906 Medal BRACI WROŃSKICH | Medal 
srebrny | we Lwowie, ulica Teatralna liczba 5| złoty 

Drzewka owocowe R (naprzeciw kościoła katedralnego) ——— 


polecają po cenach najprzystępniej-zych swój obficie zaopatrzo- 

ny magazyn futer, tak gotowych jak też i skóry pojedynczo, 
oraz i materye na pokrycia futer w wielkim wyborze. 

Cenniki na żadanie franco. 


wysokopienne, z koronami: jabłonie, gru- 
szki, słlwki, czereśnie, wisnie, orzechy 
włoskie, tureckie, derenie, morwy l sztuka 
Bu ct., rajskie jabłka, węgierki bardzo pię- 
kne, agrest nowy b. wieiki, róże cukrowe, 
róże syblrekie do smażenia 6U ct., agrest, 
pożeczki wysokopienne 1 s4 uka Gó et, 
krzewiaste agrest, pożeczki białe, czerwo- 
ne, czarne, maliny zółte 1 sztuka 20 et, 
maliny czerwom» 12 sztuk 1 złr., truskaw- 
ki luu sztuk 3 złr, poziomki 100 sztuk 
2 złr. Krzewy ozdobne: cyprysy bar- 
dzo piękne (szpilkowej 1 sztuna 1 zły. i, 
wyżej, głogi z pełnym kwiatem 1 sztuka. 
TS ct, dęby 1 sztuka 75 ct., lipy; jawory, 
l sztuka Gu ct., róże wysokopienue , brzo= 
skwinie, morele, krzewy ua Żywopłoty itp. 
wysyła za zaliczką E. Uklański, Za- 
rząd ogrodów w Olszy usiainia po- 

czta Kraków. 7186, 


1258 


pany 


Ces. król. uprzywilejowana 


radera spirytusu, fabryka ramu, likierów i octi 


JULIUSZA MIKOLASCHA 


NASUEPOÓW 


JAKÓB SPRECHER | SPÓŁKA 


poleca najprzedniejsze rosolisy, likiery, sławne wódki 
polskie, starą starkę, rumy krajowe jakoteż i zagraniczne, 
koniak, śliwowicę itd. 


Jedyna fabryka w kraju, wyrabiająca bezwouny spirytus i 


alkohol absolutny 


JAN 
JARZYNA 


jubiler i złotnik 


we Lwowie, plao Maryacki 
poleca swój bogato Za0pa- 


ZA wyrdjęc 0, skład „z 1%/,„ do celów leczniczych. 4964 
w jubilerskich z 
zdotych i srebrnych R Składy dla miasta Lwowa: 
po najniższych 4 


ulica Kopernika 1. 9, w handlu Wgo E. Riedla plac 
Maryacki i w głównym składzie wód mineralnych 
ulica Karola Ludwika 1. 9. 


GEL sach, ' 


(E a o a O W PUH HE W U m Eun 
aa REENEN EN ENEC uu uu | Ea OW EE WWW a a'a n a n a e =. 
z, PI? zę "a Tylko prawdziwe ie 
"a ili. śroszki: jeżeli na etykiecie każdego pudełka wy- m; 
ma wa m b wany jest orzeł i frma A. Moll. s, 
„s Molla proszki Seidlickie są niezrównanym środkiem przeciw wszystkim cho "a 
m” robom żołądka, pochodzącym ze złego trawienia lub skłonności do obstrukeyi. gm 
a NEG Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. "Ya a” 
ua Oona zapieczętowanego oryginalnego pudełka 1 zir. waluty austr, p. 
na ' p nR- magen Dody: c) > i ne 
a F a 
ż notska-1 Sól Molla- s; 
a ÓŹ s 
Ba Tylko prawdziwe, jeżeli każda Raszka opatrzona jest marką ochronną A. Molla i zamknięte plomba olowianą „A. Moli“. m, 
-a Wódka francnska | sól Molla jest najlepiej znanym średkiem ludowym, szczególnie jako środck uśmierzający py 
do wcierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom powstałym skutkiem zaziębienia, działa wzmacniająco p” 
M na muszkuły i nerwy. Cena oryginalnej plombowanej flaszki 90 centów. a 
eń 
m Główny skład wysylek u A. MOLL c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchłauben. „a 
m 
= BSG" Uprusza się F. T. Publiczności wyraźnie żądać preparatów MOLLA ı te tylko przyj- Ba 
lg Wować, ktore opatrzone są marką ochronną i podpisem. 62 m 
u SKŁADY WE LWOWIE: J. Beiser apt., Z. Rucker apt., St, Markiewicz; Leopold Lityński; Karol Bałaban. ua 
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Galic. Bank kredytowy 


począwszy od dnia 1, lutego 1890 wydaje 


4, ASYGNATY KASOWE 


z o0-dniowem wypowiedzeniem i 


z 8-dniowem wypowiedzeniem, 


wszystkie zaś znajdujące się w obiegu 4'/,%, Asygnaty kasowe z 90-dniowem wy- 
powiedzeniem oprocentowane będą począwszy od dnia 1. maja 1890 po 4',, 
z 30-dniowem terminem wypowiedzenia. 


Lwów, dnia 31. Stycznia IS90. 


PODDA 


LETE==kki RETE. MAR 


2 Wtorku daia 29. Października 
Wieńce 
grobowe 


metalowe, z kwiatami porcela- 
nowemi lub bez, laurowe, dębo- 


1895. Nr. 300, 


FRANCISZEK DŁUGOSZ 


w Korczynia ohok Krosna 
poleca 1313 


w swoje wyroby krajowe 


we, błuszezowe. Gb' 
Gustowne, tanie i trwałe od zł. NE 
130 na wszelkie ceny w naj- s 


większym wyborze, poleca 


Antoni Halski 


handal żelazny 


czysto blichowane, 
$ od najcieńszych do najgrubszych. 


Stołową bieliznę, obrusy, serwety, 
chusteczki do nosa, ręczniki, 


Lwów PT dym- 
Wa ki, wyroby adamaszkowe, płótna 

plac Mar ynekl CA zegeltnehowe na letnie (brania: 
1. 3. eN ścierki i t. d. Próbki na żadanie. 


Ceny zniżam o 50 ct. na każdej sztuce, 


Ważna wiadomość 


Dobrze prowadzona drogu 
jerya w przemysłowem mieście 
ina Morawie z powodu wyjaz- 
du tanio do nabycia. Znaczny 
pokup, dużo czystego zysku. 

Zgłoszenia załatwia: Admi- 


Sekretaryat Jego król. 
Wysokości ksiecia 
Leopolda Bawarskiego. 


Do handlu Pana 


Fryderyka Schubutha 


we Lwowie 

Wielmożny Panie! 

Upraszam o natychmiastowe nadesłanie 
na rachunek i pod adresem Jogo król. 
Wysokości Najdostojniejszego Księcia 
Leopclda Bawarskiego 50 pakietow 
1/, klg. herbaty „Souchong“ Nr. 2 po 250 
Za t/a klg. z gatunku dotychczas o'rzy- 


Monachiuis 
26. wrzeznia 1895, 


mywanego. nistracya „Gazety Narodowej“. 
Z głebokim szacunkiem 
T223 F. J. Peter OE 
Radoa król. i sekretarz 
nadworny. 


Zwracając uwagę na powyższą herbate, 
polecam również inne przednie gatunki 
t Soro R zbioru a to: Congo Nr. 

, klg. 1980, Souchong majowa *p Lig. 
3 atr. 5 Congo Kaisow da, klg. 4 zły. Okru- | 
chy najlepszych herbat 1/3 kig. 150, 1:50, 
2:30. 4 głębokim szacunkiem 


Fr. Schubuth 
we Lwowie, Rynek 45. 
Handel założony w roku 1789. (wpr.) 


Stary Cognac 


z wina własnego chowu, dostarcza od naj- | 
pierwszej jakości opłatnie 4 butelki za 6 złr. 
albo 2 litry za 6 złr., młody 2 litry 4 złr 
80 cent. Benedykt Hertl, właściciel | 


dóbr, zamek Goliteoh przy Gosobitz w Styrzi. ||) JADpattYWANIA OKIEN | drzwi na ZIMĘ 
Wałeczki elastyczne 


białe i brazowe 9201 


Na zimę! 
Wateczki do okien i drzwi, 
Kit do okien 


Gips, Cement 


poleca po najtańszych cenach 


WOLF CZOPP 


Lwów, Żółkiewska l. 2 


Słabość męską 
skutki szceególniej tajny eh grzechów 
młodości oraz innych vadużyć niszezą- 
ych zdrowie, jak pewno i trwale nsu- 
nąć, poucza jedynie w licznych wyda- 
niach rozpowszechniona książka ilustr,: 


m" Dra Rotana cs 
chrona własna 
Cena wydania polskiego: 1 złr. 
(ena wydania niemieckiego 2 złr, 
Tys ace znalazło w niej objaśnienie 
swych cierpień, a za użyciem kuracyi 
w książce tej zaleconoj, zupełna swą 
siłę męską. Za madesłaniem franco 
należytości, (otrzyma się książkę w ko- 
pęseie przez Magazyn Wydawnietwa R. 

Bierey w Lipsku (Verlags-Magazin 
Leipzig, Neumarkt 34) w Niemezewh. 


Kit, gips, cement itp. 


poleca 


ALOJZY HUBNER 


Lwów, Byuek 38. 


Taniej Mż wszędzie ! 


Kaftaniki, koszułe systemu JAagera, I ardzo 
ciepłe, sztuka od 65 ct., 75 ct, ztr. 1—, 
1-25, 1°75 do 2-80 
poleca MAKS MUHLFELD, Lwów 

i Rynek 1. 37. 


I 


| 7WO* ZOO zacz Zamówienia z prowineyi uskutecznia się 

- a najstaranniej. 6644 
Winogrona feslawskie, 

Brzoskwinie, Do nowo zakładającego sie wodo- 


ATE zakładu pod Krakowem 
potrzebny 


i lekarz jako wspólnik 


lub lekarz kąpielowy. Pierwszen- 
stwo otrzyma Dr. obeznauy ze syste 
mem wodoleczniczym ks. Kneippa. 


Konkurs. 


Wydział powiatowej Kasy Oszczędności w Dolinie rozpisuje 
niniejszem konkurs: 

l. na posadę rachmistrza z roczną płacą 800 złr., dodat- 
kiem aktywalnym 100 zł., trzema kwinkweniami po 100 zł. i 
prawem awansu w miarę rozwoju interesów kasy. 

II. Na posadę i kwidatora z roczną płacą 600 złr., dodat- 
kiem aktywalnym 100 zł., trzema kwinkweniami po 80 zł. i 
prawem awansu w miarę rozwoju interesów kasy. . 

Warunki: 1. nieprzekroczony 40 rok Życia; 2. obywatel- 
stwo austryackie ; 8. znajomość w słowie i pismie języków: pol- 
skiego, ruskiego i niemieckiego; 3. Świadectwo złożonego egza- 
minu rządowego z buchałteryi, rachunkowości i kasowości; 
5, przynajmniej trzechletnia praktyka w instytncyi pokrewnej 
hez przerwy w ostatnich trzech latach; 6. złożenie kaucyi w gv- 
tówce w wysokości rocznej płacy. 

Powyższe pusady zostaną nadnne na rok prowizorycznie 
z trzymiesięcznem wypowiedzeniem , następnie dopiero nastąpi 
stąbilizacya na podstawie kontraktu służbowego. 

Podania zaopatr one powyższymi dokumentami należy wno- 
sić do Dyrekcyi Powiatowej Kasy Oszczędności w Dolinie naj- 
później do 30). listopada 1895 r. 

Z Wydziału Pow. Kasy Oszczędności 
Prezes: Witosławski. 


Na sprzedaż. 


|| Majątek ziemski 7, poecie lwowskim, 5 kilometrów 


od stacyi kolei żelaznej, 1830 mor- 
gów obśzaru, z tego przeszło 1000 m. ornej ziemi, łąk i pastwisk, a 
800 m. lasu, gorzelnia z kontyngentem 710 hektolitrów, młyn, stawy 
itd, Dług hipoteczny 110.000 złr. Tow. kredyt. ziemskiego, cena po 


160 złr. za morg. 

"A ° ; & klm. od Stanisławowa, 619 m. ob- 
Majatek ziemski szaru, z tego 320 m. ornej ziemi, 
104 m. łąk, 90 m. lasu, 19 m. kamieniołomu. Budynki nowe ubez- 
pieczone na 24.000 złr., budynek mieszkalny w stylu szwajcarskim 
o 6 pokojach. Znaczne suche dochody z młyna, gipsarni, kamienioło- 
mów i łęgowiny. Cena 135.000 złr. Dług hipoteczny Banku krajo- 


wego 52.000 zł. 
od Żółkwi 4 kilometry, 70 m. obszaru, ezarnoziem, 
Folwark poczta i stacya kolei w miejscu, Cena 20.000 złr. 


Majątek ziemski 54 'sucyi kolejowej. 130 m. obsza, 


od stacyi kolejowej, 130 m. obszaru, 
z tego $o m. łąki dwukośnej i 10 m. lasku, dom mieszkalny o 4 po- 
kojach z ogrodem warzywnym i spacerowym. Cena z zasiewami bez 
inwentarza 30.000 złr. Dług hipoteczny Banku krajowego 15.000 złr. 


Kamienica 


Bliższych wiadomości udzieli 
Kancelarya adwokacka Dr. Winc. Bałabana i Dr. Al. Vogla 
we Lwowie, przy nlicy Kopernika 1. 7, I. piętro. 


Gruszki i Jabłka tyrolskie 
wysyła najstaranniej opakowane 
handel 7166 


o 


ALBERTA SAKOWRONA 


Lwów, plae Maryacki 7%. 


| L. 1197. 1275 


we Lwowie, ś-piętrowa, wynajęta rządowi, bar- 
dzo dobrze się rentująca. Cena 56.000 złr. 


Wałki grube do drzwi,jĘ 


Jedyna fubryka 
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tylko w Amsterdamie, a w Austro-Węgrzech i w ogóle po 


Amsterdamem żadnej innej fabryki nie posiadam. TĄ. 
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a — — a | EE otw! 
. . « 
Białe i piękne ręce! | s. | s 
Najbardziej czerwone i o- | len d In 
[I pierzchpięte ręce wybieleja : Czas 
2 |i wydelikatnieją po kilka- Puder w płynie 
kretnem Batarciu nadaje twarzy piękaa 
KABE. ROŚLINNYN| pen cca 
1 ża i konserwuje. Cena 1 zł 
G Słoik 80 et. D ' li na 
H niezrównane. najlepsza glicerynowa pastą _ . 
„sj sag migsię CZ 

0 Usuwa piegi, opalenie sto- w tubkach talt 
ueczne i żółto-brunatne pla- do czyszzzenia zębów i konser- kwa! % 

0 my z twarzy. Cena 60 ct. wowania dziąseł. — Cena 25 etj półroć 

i Powietrze lasów iglastych w pokoju > odstępu 

E otrzymuje się przez rozpylanie dla kob 

G FR À K ' wyjatko 

k U£IU N kwarta 

Haf. mniej 

Próez miłego leśnego zapachu, posiada nieoszacowane własności szał 

niczne. Oczyszcza i odświeża powietrze mieszkań w tak wysokim stopniu, żł mogą 0 
jest powszechnie polecane przez pp. lekarzy do oddechania cierpiącym na cho bo ze ' 
roby piersiowe. t 

Flakon 60 ct, rozpylacze od 24 et. do 3 złr. talnie 
, czł 

Mydło Z igieł Sosnow c bardzo korzystnie wpływa ni „Sz 

a A skórą. Kawałek 30 centów Pr 

d zupe 

E LWÓW: sklepy własne ulica Kopernika |. 3, ulica a Halicka 11. stani 

i KRAKÓW: Sukiennice l. 20, CZERNIOWCE: Rynek 2. H. 4 

BIAS2S252505 5 OGOSOSOSASZSASZSE5 525252526 5 Z5Z5RSASASASZSOSZS257) Richt 

pomen 

Ruch pociągów kolejowych XN 
obowiązujący z dniem 1. maja 1895 (czas środka wo-curopejsk| 

Po Lwo hod Pociągi Pociągi osob x 

wa pun zą: pospieszne ociągi osobow, chy $ 

= 3 = szym 

Z Berlina . «| 22| 510| — |7— | 906 9— K 

Z Krakowa (Wrocławia i Wiednia) „| 122) 8:40; 5:10} 7— 9-06) 9— ka; 

Z Warszawy 510, — = — |906 9— pesa 

4 Muszyny-Krynicy przez Tarnów (od 1 | zśćDI 
czerwca włącznie do 30. września) SA a t a= leć musi 

Z Muszyny-Krynicy przez Tarnów lub będzi 
Rzeszów (ud 25. czerwca włącznie do ek 
15. września) . sol 27 ZI EZ Życiu 

Z Muszyny-Krynicy i i Mszany dolnej przez ogron 
Tarnów | —| —| |] — | 906 — jako 

Z Chabówki przez Tarnów lub Rzeszów „| GMO ral =P =- ZTWE ks 

Z Rozwadow* i Nadbrzezia b | =} =] —17—) — | — 3: 

Z Rawy Ruskiej przez Jarosław . | —| 1382] — | — 908 — bar : 

Z Mezó-Laborcz (Pesztu, Miskolcza) przez dnim 
Przemyśl . | -| —| —| -i —|5— wog 

Z Chabówki przez Przemyśl ° .| —|1232) =] — | — | — na 

Z Now. Zagórza pr.ez Przemyśl . | — 1123) — | — | — | 9%- ak 

Z Chyrowa przez Przemyśl — | 1223] = |Z=W == publ 

Z Ławocznego (Pesztu, Miskolcza, Munk.) — | —| — |1205 310| — Nier 

Z Hrebenows (od 10. lipea do 31. sier) | —| —| —| —| =| m3 bcl 1 

Dien T nn a e al kiej 

anisławowa przez Stryj .| —| —| — 

Z Suczawy, puka Woa Pe- POZ cięż 
czeniżyna, Berhometu, Czndyna, Ra- can; 
dowieć , Kimpolungu, Bukaresztu i nla 
Jass č . G%0| — la re SS 

Z Suczawy, Czortkowa, Woronienki, Katu- "EE 
Bza, Słobody rung., Bukaresztu i Jass ga. = s BLEE | —= ( 

JĄ RE oe , Berhometu i Czu- wat 

yna (każdego poniedziałku), Sopowa | — | —| _ [6 -| — Y 

Z Suczawy, Husistyna , Kałusza, Koo- m6 z 
sielicy, Radowiec, AM polgugu Jass paa 
i Bukaresztu . = — = $ 737| = | weg 

Ż Sokala i Jarosławia przez Rawę ruską = SA AE Ś.| ról wią 

4 Bełzca . =| i Sr a 2 daj: 

Z Podwołoczysk i "Brodów ma dworzec Z 
Podzamcze : 2-09) 9-44) — | 8'02) 4'33 | 

Z Podwołoczywk i Brodów na dworzec gł. 2:25100—/ — | 825| 5— * 

Z Brzuchowie (od 12. Aja do 1U. wrze- 18 
śnia włącznie . =T 825) —| — | bra 

Ziianejwody co niedzieli i święta doodw. | — | Z = | 813 7= ski 
Ze Lwowa odchodzą: = 

Do Krakowa (Wiednia, Wód i Berlina | $40| 2-50 lt 4-551025 | 6:45 dzi 

Do Warszawy — | |_| 458) — | 645 | sku 

Do Muszyny-Krynicy przez Tarnów (tyl- FF 
ko od 1. czerwca do 3U, wrześn a) ea = = = — | 645 je: 

Do Muszyny-Krynicy przez Tarnów s40! — | —| 455) — - EU 

Do Chabowki przez Tarnow - — | She PE EE | wi 

Do Muszyny-Krynicy przez Rzeszów . —; HI; —| —| — 

Do Uhabówki przez Rzeszów |—| Il — |1025] — pal 

Do Rozwadowsa i Nadbrzezia «| 840| — If—| 455) — - 

Do Rawy ruskiej przez Jarosław . — | 250|) — | 465) — |) — 

Do Mezó-Laborcz (Pesztu, Miskina) przez ! 
Przemysl —| — | — } 455| 645| — 

Do Newego Zagórza przez "Przemyśl — | — | — | 4558/1025 | 6:45 

r Oo przez PrzemyBl = se —j|F= — |10:25) — 

o Chyrowa przez Przemysl z | a Eg: = 55 R 

Do Ławocznego eaa Miskolcza, Lb o JĄ (ESR 
Pesztu) ` | =| — | — | 525/738] — 

Do Hrebenowa (tylko od 10. lipca do 

j SI; epis włącznie) . —| —| =| — |933] — 

o Skolego i Stryja =. | == A -33| 3— 

Do Stanisławowa i Chyrowa przez Stryj =. ZJEM = 83 733 Kä 

Do Uhyrowa przez Stry} . ; —| — | 15235 = |= 

Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Husiatyna, 

Woronienki, Peczeniżyna , Berhoina- 
tu, Qzudyna, Radowiec, Kimpolunga 615) — | =i — | — | — 

Do Suczawy, Słobody rung., QCzudyna i 
Berhometku (Go poniedziałku), Rado- 
wiec . —| =; =| — 1035| — 

Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Czortkowa, 

Kałusza, Woronienki, Kimpolunga —| =| =| —|2%0) — 

Do Suczawy, -Jasa, Bukaresztu, Husiatyna, 

Kałusza, Nowosielicy, Radowiee NE" | =aARER | OO = 

Do Sokala i Jarosławia przez Rawę ruską — | — f 915| 710| — i 

Do Bolea 5 m _ 915. A = | 

Do Podwołoczysk i "Brodów z Podzamcza | — | 4 pał © O ; 

Do pó Wa i Brodów z głównego e SĄ 

WOTGA f Ea i = k 

Do Brzuchowie (od 12. maja do 10. wrze- = on SB e 
śnia) w dnie powszednie . —| —| — 1320| — | — 

Do Brzuchowie (od 12. maja do 10. wrze- 
snia) co niedzieli i święta . — | —| = | W — | — 

Do Zimnej wody (od 12. maja do 10. wra.) | —| —|34%6) —) — 


Uwaga: Godziny drukowane grubemi liczbami 
nocną od 6. wieczorem do godz 5 min. 59 rano. 

Czas Środkowo-europejski różni się od lwowskiego o 36 minut. 
Godzina 12 cezas środkowo-6uropejski == godz. 12'836 podług zegara 
lwowskiego. 

W biurze informacyjnem c. k. austr. kolei państwowych we Lwo- 
wie, uł. Trzeciego Maja l. 3 (hotel Imperial), jest sprzedaż biletów 
strefowych, okrężnych, dowolnie zestawianych, zeszytów do jazdy, ta- 
ryf i rozkładów jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w spra- 
wach taryfowych i przewozowych. 


ozuaczają porę 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki. 


Z drukarni i litografii Pillera i Spółkj 


